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DRZĘDNIKOW KIE WOLNO SZYKAKOWAĆ DAYWATELI 


Okólnik ministra Kościałkowskiego 


WARSZAWA. 12.3 (PAT). W prze- 
mówieniu swem w czasie debaty sej- 
mowej minister Kościałkowski zapo- 
wiedział skoncentrowanie szczegól- 
nych wysiłków w kierunku prawidło 
wego ustosunkowania się administra- 
cji do obywateli zgodnie z interesem 
państwa, rzucając jednocześnie hasło, 
iż ambicją urzędnika administracyj- 
nego musi być przy załatwianiu każ- 
dej sprawy dążenie wszelkiemi siła- 

i do tego, aby ułatwić życie ue: o ar E E ZZ a a a] 
Elom i w sposób życzliwy „ee o a EE RZE EA ONEJ 
ich od wszelkich niepotrzebnych u- 
tiążliwości. Realizując powyższe te- 
zy minister Koek wydał wo 
jewodom, komisarzom rządu, staro- 
stom powiatowym oraz wszystkim u- 
rzędnikom resortu epraw wewnętrz- 
nych szczególne polecenie w formie 
okólnika, w którym w sposób naj- 
bardziej kategoryczny nakazuje, aby 


urzędnicy w urzędowaniu kierowali 
się warunkowo powyższemi wska 
zaniami. W szczególności zapowie- 


dział minister jaknajostrzejsze wystą 
ienia przeciwko tym urzędnikom, 
Bemas usiłowali w stosunku do o- 
bywateli stosować system drobnych 
szykan i złośliwych przykrości. To 
polecenie muszą wziąć pod uwagę 
przedewszystkiem kierownicy i urzęd 
nicy administracji lokalnej, którzy 
pozostają z szerokiemi sferami oby- 
watelskiemi w ciągłym i bezpośred- 


517 tys. bezrobotnych 


W POLSCE. 

WARSZAWA, 12.3. (PAT). Stan bez 
robocia w calym kraju na dzień 9 
b.m. według danych biur Pośrednic- 
twa Pracy wynosił 517.043 csób, «o 
8ianowi wzrost bezrobocia w stosun- 
ku do tygodnia poprzedniego o 755 
osób. 


W czwartek wyrok 
W PROCESIE RINTELENA. 


WIEDEŃ, 12.3. (PAT). Proces Rin- 
telena wznowiony będzie juto w Śro 
dę. Wyrok spodziewany jest w czwar 
tek wieczorem. 


Zryczałtowany podatek 
OD OBROTU. 
WARSZAWA, 12.3, (Tel.wł.). Dzi- 


siaj w „Dzienniku Ustaw“ ukazało się 
rozporządzenie minstra skarbu, wy- 
dane w porozumieniu z ministrem 
przemysłu i handlu o zryczałtowaniu 
podatku przemysłowego od obrotu 
dla drobnych przedsiębiorstw. Zarzą- 
dzenie to zapowiedziane w jednem z 
przemówień ministra skarbu, wygło- 
szonem w Sejmie w czasie bieżącej 
sesji, ustala, że podatek przemysło- 
wy od obrotu w roku bieżącym, jeśli 
chodzi o drobnych przedsiębiorców. 
pobrany będzie w formie ryczałtu. 


nim kontakcie. Cała administracja 
musi Prze się zasadą, że tak postę- 
pując działać będzie nietylko w inte- 
resie obywateli ale przedewszystkiem 
w interesie służby, gdyż bez wzajem 
nej życzliwości i zaufania nie może 
być mowy o prawidłowem i skutecz 
nem administrowaniu. Równocześnie 
minster spraw wewnętrznych wydał 
wewnętrzne zarządzenie odpowied- 


rafjalnym w Sosnowci dnia 1 


ś. p. 
Z EGIERSKICH 


Marja Wójcikowa 


ZONA PRAWNIKA 
po krótkich lecz ciężkich cierpieniach, opatrzona św. 
Sakramentami, zmarła w Bogu w dniu 11-go marca r. b. 
przeżywszy lat 28. 


Nabożeństwo żałobne A, 


b. m., o godzinie 9-ej. 
Wyprowadzenie drogich nafn zwłok z kościoła parafjalnego 
na cmentarz miejscowy, nastąpi w dniu 13 b. m., o godz. 16-tej. 
Na smutne te obrzędy zapłacą krewnych, przyjaciół i zna- 
jomych, pogrążeni w głębokim: żalu 
"Mąż, córeczka, rodzice, siostra i brat, 


nim organom, aby „przystąpiły do prze 
pracowania przepisów prawny. da- | PROC 
żąc do zniesienia zbędnych formal- 
ności i jasnego i zrozumiałego dła 
przeciętnego obywatela ujęcia po- 
szczególnych przepisów. 

praktycznem wykonaniem 
wskazówek okólników ma czuwać 
biuro ipod Ministerstwa spraw 
wewnętrznych 


awione zostanie w košciele pa- 


me fanje 


Dziś w numerze: 


OKROPNE SKUTKI ZDRADY 
0 USTRÓJ KORPORACYJNY 
W POLSCE 


MANEWRY SAMORZĄDOWE 
Po 92 ZJAZD DRUŻYNO- 


WYCH 
OBNIŻENIE PŁAC 
TROCHĘ WESOŁOŚCI 
POSTULATY POLSKIEGO 
KUPIECTWA 
SPORT 
T E ZOZ EEE KI LTJ 


Ferje świąteczne 


II I 


IM 


Ra RAR RA R 


li 


NA UNIWERSYTECIE WARSZAWSKIM 


WARSZAWA, 125 (tel. wł). Tegoruez- 
wielkanocne ma uniwersytecie 
mozpotzmą się 29 mamca i potinwiają do dm- 
29 kiwietmia. 

Rektor zarządził, óż dnia 19 ramrca. ja- 
ko w dzień imienin marsz. Piłsnd:fi vo. 


wykłady będą zawieszone. 


„Czarni” mistrzem 
HOKEJOWYM POLSKI. 


LWÓW 12.3. (Tel. wł.) Dzisiaj zo- 
stały zakończone rozgrywki hokejo- 
we o tytuł mistrza Polski, 

Rano odbył się mecz: A. Z. S. Czar- 
ni, który dał wynik remisowy 1:1 
oraz mecz Lechja — Cracovia 4:1. 

Ponieważ Czarni i Lechja miały je- 
dnakową ilość punktów wieczorem od 
było się decydujące spoikanie mię- 
dzy temi klubami, które zakończyły 
się zasłużonem, aczkolwiek niespo- 


dziewanem zwycięstwem „Czarnych” 


w stosunku 4:0 (0:0, 3:0, i :0). Temsa- 
mem mistrzem został klub Czarnych. 
Prz — Lechja lwowska, Il 
m TE paa Cracovia, a czwarie 


Wojna domowa w Grecji ETEN 


Venizelos wycofuje się z życia politycznego 


ATENY, 12.3. (PAT). Agencja ateńska 
podaje: Po dokonanem wazpraj wiknocze- 
nin amji narodowej do Serres i Demir- 
Hiesar nastąpiła tak szybka mcieczka sił 
powstańczych, że prawie niemożliwe by- 
ło ich ściganie. Wydarzenia te dkikonały 
się w ciągu jednego tylko dnia. Oficero- 
wie powatiańczy opuszczają swoich żoł- 
nierzy, których teroram zmuszali do wy- 
kanywamia swych nozkazów. Obetcmie żoł- 
nierze masowo poddają się ammji nanodo- 
wej, której siliaże przednie zajęły Dra- 
mę i zbliżyły się do Kawali, gdzie przy- 
wrócono już władzę rządu legalnego. W 
całej Macedomji wschodniej urzędnją 
już władze cywilne i wojskowe, wierne 
rządowi. Oficerowie powatańazy, zalbna- 
wszy z kas banku Grecji w Serres 60 mi- 
ljonów drachm, uciekli. mając nadzieję, 
że uda im się ułkaryć w Kawallli. Minister 
wojmy gen. Kondyliis, który dowiodzi af- 
mją maradową, przybył wczoraj wieczo- 
rem do Kawałli. Wobec zakończenia ope- 
nacyj wojskowych, przyjbtył on diziś namo 
do Aten. 

SOFJA, 123. (PAT), Oficerowie grec- 
zy. którzy zbiegli na terytorjuwm Bułga- 


tji oŚwiadczają, że po wylądowaniu 
wojsk rządowych w Dedeagaczu, Kawali 
iw innych punkfach, powstańcy, zaata- 
kowani z flanku, ogarnięci zostali paniką 
i zaczęli się poddawać. Oficenawie ci do- 
dają, że brałkowało im samolotów i arty- 
lerji, a zapasy żywności i amunicji były 
niedostateczne. 

Bułgarski minister wojny oświadczył 
że oficenowie greccy skierowani będą 
wgłąb kraju do obozu koncentracyjnego. 


ATENY, 123. (PAT). W Seres wojska 
rządowe wzięły do niewoli 5000 powstań- 
ców. 


KAPITUŁLACJA FLOTY. 


ATENY, 12.3. (PAT). Cała flota po 
wsłłańcza, znaj dnująca się obecnie w zato- 
ce Suda. poddała się rządowi, z wyjąt- 
kiem krążownika „Averow* i jednej lo- 
dzi podwodnej. 

KAIR, 12,3. (PAT). Rzęd egipski polc- 
„ił stadkowi 'gnecdkiemu „Kirkina, na 
którego pokładzie smajdowało się kilku 
rewolucjonistów gredkich, opuścić w cią- 
gu 24 godzin wody egipskie. 


Angielscy ministrowie jadą do Berlina 


Incydent z „Białą księgą* zlikwidowany 


_ LONDYN, 123, (PAT). „Times“ spo- 
iewa się, że wizyta sir Simona w Bor 
linie dojdzie do skutku w dn. 25 i 26 bm. 
Ponieważ Eden udać się ma do Wassza- 
wy i Moskwy w tym samym czasie jest 
rzeczą prawdopodobną, iż obaj mężowie 
Stamm pojadą do Berlina mazem. Eden 
Przez krótki azas zabawi pramdąpodob- 
nie w Berlinie mazem z Simonem. 
LONDYN. 125. (PAD. Incydent z 


„Białą księgą“ po wozorajszej debacie w 


Tzzie gmin należy uważać za zlikwido- | Moskwy: 


wany. Sprawa wealkcji Niemiec ma „bia- 
łą księgę” nie była w toku debaty pra- 
wie pomazana. Tematu tego unikano. 
Znamienna była nieobecność odpowie- 
dzialnego formalmie za dokument ten 
premjera Mac Donalda, kiióry wsłkutelk 
silnego pnzeziebienia pozostate od piatku 
w bóż 


BERLIN, 12.3. (PAT). NBI. donosi z 
Jak słychać w rozmowach Fde- 
na z nządem soawiadkim będą poruszene 
następujące sprawy: 1) pakt wschodni, 2) 
rozbrojenie, 3) sowiecko - angielskie sto- 
sunki handiowe, 4) zadania Ligi Naro- 
dów i rola Z-S.R.R. 

Wizyta Edema u Stalina. jak katego- 
ryznie oświadczają nie będzie miała 
miejsca, 


L 


ATENY, 125. (PAT). Łódź podwodna 
należąca do powstańców puzybiła do wy- 
py Patmos na Morzu Egejskiem. Władze 
internowały całą załogę łodzi, złożoną z 
8 oficerów, kilkunastu marynanzy i jed- 
nej osoby cywilnej. 

ATENY, 12.3. (PAT). Aguncja Ateńska 
donosi, że dziś o godz. 5,30 radjosta* ja 
ateńska przyjęła  nadjognam nadany 
z torpedowca „Psara* donoszący, że abin- 
towamt oficenowie na toupedowen „Psa. 
ra" omz ma łodzi podwodnej „Ninens* 
opnścili statki, pozostawiając je bez do. 
wództwa. Olkmęty te oczekują rozkazów 
rządu w zatoce Sude., Drugi radjogram 
z „Psary“ donosi, że wszyscy zakładnicy 
trzymani w Kani zostali zwolnieni, w 
tej liczbie kilkunastu oficerów marynar- 
ki, którzy pozostali wierni rządowi, a któ 
rych powstańcy aresztowali w arsenale. 
Powstańcy ci objęli skamowiska na okre- 
tach porzuconych przez zbumtowemych 
oficerów. Gen. Balentas, który działał w 
Atenach na rzecz Venizełosa i który u- 
krywał się do wczoraj wiedzorem. 
zana oddał się do dyspozycji władz. 

UCIECZKA VENIZELOSA. 

ATENY, 123, (PAT). Załoga krajow- 
nika „Awemoff* wysadziła na ląd na wy= 
spie Kas w  Dodekanczie Venizelosa 
i innych przywódców powstania. Nie- 
zwłocznie potem krążownik zawrócił do 
arsenału w Salomikath i oddał się do dy- 
spozycji rządu greckiego. Według donie- 
sień gulbennańora Krety. przywódcy po- 
wstamia pray opuszczaniu WYSPY zabrali 
wszystkie pieniądze z banków i innych 
instytucyj państwowych. 

ATENY, 125. (PAT). Poduzas <IPIEZ- 
czamia Kanei Vemizdtos ośwjudozyl znaj- 
dującym się na pokładzie okrętu po- 
wstańczego dziemikarzom fmmoskim, 
+4 wycofuje sie ostatecznie z życia poli- 


dziś 


Okropne skutki zdrady 


„KURJER ZACHODNT* 


Środa T3 marca 1955 rokm. 


Amerykański pojedynek męża i kochanka 


W Łodzi rozegrał się przed paroma 
miesiącami w zimie _ Stefaniaków, 
krroawy dramat małżeński, który po- 
ciągnął za. sobą nową zbrodnię, jakiej 
dopuścił się brat Jana  Stefaniaka, 
Stefan. id: f 

Jan Stefaniak był policjantem. Mie- 
azikał on razem z.żoną Le dją w po- 
bliżu komisarjatu i mając dość duże 
mieszkanie, przyjął na sublokatora ko 
lege swego również _ funkcjonarjusza 
P.P., niejakiego Pawła W arorzonor- 
skiego. Pomiędzy przystojną Stefania- 
kową a sublokatorem zawiązał się 
stosunek miłosny, o którym mąż mic 
mie wiedział. Po pewnym jednak cza- 
sie zdrada małżeńska myszła na jaro 
i wówczas to Stefaniak zaproponowł 

wi swej żony pojedynek a- 


j mężczyźni mieli zgasić śmia- 
tlo ro pokoju i 


jakt 
koroski zgodził się na nie, 

Krytycznego wieczora Śjefamiak wy 
słał żonę ma miasto i zamiłenąwszy na 
klucz mieszkamie, zgasił światło ro po- 
koju. Przeciwnicy ustawili się 
przeciwległemi ścianami i rozpoczęli 
strzelaninę. Kiedy lokatorzy, zaallar- 
emowami simzałami, wyważyłi dnzwi 
mieszkania Stefaniakków, oczom boh 
przedstawił się straszny widok. Na- 
pnzeciwiko siebie w kałuży krwi lebeti 
dwaj rywala Daroali już słabe tylko 
oznaki życia. Wkrótce po przewiazie- 
niu ich do szpitala obaj zmarli od od- 
niesionych nam i od ognomnego upły- 
wu krwi, 

W tym czasie, kiedy w mieszkanm 
Stefiamialców zezanja się Po poria 
scena amerykańskiego pojedynku, 
bmat Stefamiaika, Stefan, z zawodu ro- 
botnik, zmajdował się w jednym z ba- 
mów łódzkich, gdzie pił w towarzyśst- 
mie swoich kolegów. Jeden z lokato- 
rów domu, gdzie rozegrała się trage- 
dja, pobiegł do Stefamiaka, wołając, 
że przed chwilą zabity zostal jego brat 
Stefaniak był już dobrze podchmielo- 
ny. Usłyszawszy wiadomość, jak mie- 
przytomny wybiegł na ulicę i udał się 
ma miejsce zbrodni. E 

Przybywszy do mieszkania, zastał w 
niem żonę brata. Po drodze dowiedział 
się, że ona jest przyczyną tragedji i 
postanowil zemścić się. Toteż kiedy 
ujrzał bratową, rzucił się na mią, 
krzycząc: 

„— Teraz ja cisbie zabiję! 

Nim 'zdołamo powstrzymać szaleń- 
ca, Stefaniak wydobył z kieszeni du- 
ży scyzoryk i począł nim naoślep za- 
i ć rany przerażonej kobiecie. Z 
trudem sąsiedzi odciągneli go ad ofia- 
ry. Stefemiakowa odniosła kilkanaście 


ciężkich ran na calem ciele i dopiero 
Ę parotygodniawej kuracji powróci- 
do zdrowia. 


Stefaniak odpowiadał przed Sądem 
Okręgowym w Łodzi, gdzie tlumaczył 
się, że był pijany i nie zdawał sobie 
sprawy ze swoich czynów. Skazano 
go na 3 lata mięzienia, biorąc u- 
wagę wiełkie wzruszenie psychiczne, 


spowodowane tragiczną Śmiercią bra- 
ta. Obecnie w Sądzie Rpa w w 
Warszawie Stefaniak prosił o łagod- 
niejszy roymiar kary. Sąd przychylił 
się do tej prośby i po rozpatnzemiu ca- 
łokształtu okoliczności skazał go na 
półtora roku więzienia, zamieszając 
mu mykonanie kary. 


ODDALENIE SKARGI 


B. MARSZAŁKA TRĄMPCZYNSKIEGO 


WARSZAWA, 123. (PAT). Dzisiaj zar 
padł wymok N.T.A. w sprawie skangi po- 
sła Wojciecha Trąmpczyńskiago o wy- 
płacenie djet poselskich za czas od moz- 
miązamia. III Sejmm do zwołania IV Sej- 
ma w którym to okresie poseł Tremp- 
ogyúski pełnił fumkicje członka komisji 
komiroli długów państwowych. Poseł 
Trąmpczyński zwrócił się do kasy eej- 
maowej o wypłacenie tych djet. Kasa na 
mocy dietrytzji młamszałłka Sejmu wypłaty 
odmówiła, wobec tego poseł Trąampezyń- 
dki ownócił się do mimnistna skarbu z pro- 


śbą o polecenie wypłacenia mn dget po- 
selsikich za miesiące wrzesień, paździar- 
mik i listopad 1930 n W odjpowiedizi mi- 
mister dkaldbu zawiadomił posta Trąmp- 
czyńakiego, że nie widzi podstaw do wy- 
płacenia djet poselskich za czas pelnie- 
miaf uniocyj azłonika komisji długów pań- 
stwowych od chwili rozwiązania HI do 
amołania FV Sejmu. Odipowiedź ię poseł 
Trąmpczyński zaskanżył do N.T.A. Wozo 
raj N.T.A. pod przewodniciwem sędzie- 
go Smolki oddati] skargę posła Tramp- 
czyńsikiego jako niedopuszczalną. 


ROZWIAZANIA PARLAMENTO I NOWYCH WYROROW 


domagają się francuscy socjaliści 


PARYŻ, 125. (PAT). Socjalistyczna 
gmupa (pariamemitarma zastanawiała cię 
dziś nad projektem przedłużenią czasu 
służby wojskowej do 2 lat ceim zapo- 
bkeżenia. konsekwencjom wynikającym 
ze zmmiejszenia się liczby unodzim w lar 
tach wojemnydh. Że względu na to, że 
kmaj mie miał okazji do wypowiedzenia 
Bię w tej sprawie grupa postanowiła wy- 
stąpić z wnioskiem o rozwiązanie parla- 
mentu i rozpisanie nowych wyborów. 

PARYŻ, 128. (PAT). Dziś  przedipo- 
łudniem rozpoczęło się posiedzenie Ra- 


Anarchja 


dy mirisiirów pod przemodnidiwem pre- 
zydenita Lebrun Posiedzenie tnwalło 3 
godzimy i było padwięcone pnzawańnie 
sprawie przedłużenia czasu słażby woj- 
skowej. Jak podaje komunikat unzędo- 
wy pramjer Flamdin złoży w piątek od- 
pawiednie oświadczenie ma ten temalt mia. 
posiedzeniu Izby deputowanych. 

Niektórzy münrüdtrowie jak Germain 
Mantin Bentnamd, Rivollet nie zajęli ade- 
cydowanęgo sliamowiska, Minister Mamdiefl 
mypoawiedział się za powrotem do dwu- 
letniej służby wojskowej. 


na Kubie 


Rząd nie panuje nad sytuacją 


NOWY JORK, 123. Z Miami (Flary- 
da) domoszą że polityk kubański Carlos 
Hevia, który w 1984 r. był przez trzy dni 
prezydentem Kmby, przybył tu samolo- 
tem z Hawany. Oświadczył on dziennika- 
mom Że życiu jego gmaziło mnaebeąpie- 
czeńsńtwo. W ciągu soboty zginęto w Ha- 
wanie i okolicach 200 osób. Tnupy widzi 
Się wszędzie. 

W całym krajlu panuje zupełna amar- 
ch ja, Rząd nie panuje nad sytuacją. Pre- 
ayder Mendieta i płk. (b. sierżant) Ba- 
ista stracili zupełnie autorytet. Ich noz- 
kazów nikt nie słucha. 

Chaos ma Kubie przytiwał nieopisałnie 
iozmiany. 


HAVANA, ta5 (PAT). Sinsfk po-|wać. 


wszechny wymóiczomy przeciw prezyden 
towi Kuby Memdieńa i jego rządowi za- 
hamował życie wyspy. Wszyscy nobotui- 
ty przemysłu tytoniowego, ofinicy i pra- 
cowmicy hendlowi przyłączyli się do 
strajku Minister pracy polecił rozwiązać 
wszystkie związki zawodowe, kitórych 
członikowie biorą udział w sirajka. O- 
głoszono stan oblężenia na całej wyspie, 
W walkach mllicznych w Havamie padło 
10 osób. Rząd pnzeczy kategorycznie 
wiadomościom, pochodzącym od b. pre- 
zydenta Hevia jakoby w sobotę padło na 
Kubie w walkach 200 osób i jakoby wy- 
|ppważzowo wielu mdai z mieszkań i za- 
imondowano ich. 


Nr. 71. 


Aresztowanie posła z B.B. 


POZNAŃ, 12.3 (tel. wł). W Poznaniu 
areszitowiano w mieszkania własmem po- 
sła BBWR. z powiafa Obomickiegw, 
Wajciechawskiego. Aresztowanie mastą- 
piło ma żądamie władz pnokuratordkich 
w Wansmawie, Posła Wojaiechowskiego 
adstawiono do Warszawy. 


Wystąpienia antysemickie 
W ROSJI SOWIECKIEJ. 
MOSKWA, 12.3. (PAT). Ostatnio ma- 
my do zamiołiowamia w Z.S.R.R. mową fa- 

lẹ wystąpień antysemickich, 

W miasteczku Pierowo w okolicach 
Moskwy młody inżynier sowiedki Timo- 
tłejew i jego żona ma tle zatargu miesz- 
kaniowego pobili zyda Kanapasowa oraz 
jego matkę, wymyślając im, a także nzm- 
ja eksktamenty ludzkie do naczynia 
z modą do picia. Podczas procesu sędzia 
wyraźnie stanął po stronie oskarżonych. 
ośmieszając pokrzywdzonych co spotka- 
ło się z gorącym aplauzem publiczności, 
która przeszkadzała w składaniu zeznań 
świadkom  osdkanżania narodowości ży- 
dowskiej. Oskanżonych uniewinniano. 

W ukmaińskim instytucie w Charkowie 
wydalono studentkę za mielokiotne wy- 
sitąpienia antysemickie. 


Nieznany ląd 
POD BIEGUNEM. 


OSLO, 12.3. (PAT), Prasa norweska 
doniosła, że statek cysterna .Thors- 
havn“ odkrył nowy nieznany ląd w 
okręgu podbiegunowym. 

jemia przez rybaków nor 
weakich znajduje się pod biegunem 
północnym pomiędzy Ziemią królowej 
Astrid, Króla Leopolda i Ziemią Lar- 
sa Christanssna. Kapitan zatknął na 
odkrytvm lądzie sztamdar norweski. 


9 OFIAR 
LAWINY ŚNIEŻNEJ. 

WIEDEŃ, 12.3. (PAT). W Schlad. 
ming w otyrji 11 członków kursu nar- 
ciarskiego, zorganizowanego przez 
stowarzyszenie „Jung Wien“ zasypa- 
nych zostało przez lawinę, przyczem 
9 narciarczy, 5 chłopców i 4 dziew- 
czynki poniosło śmierć. 
Dwum pozostałym udało się urato- 


Katastrofa wydarzyła się w mijej- 
scowości uważanej dotychczas za zu- 
pełnie bezpieczną. Ekspedycja ratun 
kowa, która pracowała przez całą noc 
odszukała 3 trupy. 


Demonstracje monarchistów 
NA ULICACH PARYŻA. 


PARYŻ, 125. (PAT). Młodzież manar- 
chistyczna z Action Piamcaise usiłowała 
*iczoraj dwukrotnie utworzyć na ulłaach 
Paryża pochód ale za każdym razem po- 
licja ich rozpraszała, Aresztowano 7 o- 
sób, dwóch policjantów odniosło lekkie 
namiy. 


ANTONI HRAM. 


iukowór Doktora Bauma 


Niedojeżdżając do wsi, Łachowicz wnaz ze swą 
towarzyszką opuścił auto, poczem poprowadził 
Halinę nad samo wybrzeże i tam dopuścił się ohyd- 
nego morderstwa na bezbronnej, niewinnej dziew- 
czynie. Po dokonaniu tego czynu, dla niepozmania, 
w okrółmy sposób zmasaknował zwłoki, a nastepnie 
zakopał je pośród nadbrzeżnych piasków, w odle- 
głości mniej więcej dwóch kilometrów na wschód 
od morskiej latarni, o czem właxlze bezpieczeństwa 
łatwo się mogą przekonać, udając się na wskaza- 
me miejce — kończył nieznany autor sensacyjnego 
emonimu. 

Sędzia Bolański odłożył list i popadł w zamy- 
ślemie. Pomimo ostrożności, z jaką zwykle odnosił 
się do wiadomości dostarczanych tą drogą, nie 
mógł odmówić rewelacjom zawartym w anonimie 
pewnych cech prawdopodbieństwa. Wprawdzie za- 
leżało to wszystko w pierwszym rzędzie od spraw- 
dzenia podamych faktów. a przedewszystkiem od 
olszukamia: zwłok rzekomo zamordowamej Haliny 
Wirskiej. 

Rozmyśłając nad tem, Bolański doznał przy- 
krego uczacia zawodu i do pewmego stopnia upo- 
korzenia. Miał bowiem dobrze w pamięci ostatnią 
nozmawe z komisarzem Młotockim. który ni 


| 
| 


że mie podzielał jego niezachwianej pewności co do 
winy młodej nauczycielki, ale wręcz przeciwnie, 
stanowozo wykluczał tę możliwość, ahykająa się 
jednak od 
Gdyby więc teraz wiadomości zawarte w tym sen- 


konkretnej odpowiedzi w tej mierze. | pozycje pana sędziego... 


Ta WEŃ TH -Txkolaky GRIM | 1 AZTKLZENNKA 


szej plaży letnicy odkryli zakopane płytko w nad- 
brzeżnym piasku zwłoki jakiejś kobiety... Trupo 
zabezpieczono na miejscu, czekając ma dalsze pro- 


Za niedługo będę tam osobiście — rzucił Bolań- 


sacyjnym amonimie okazały się VA r ski, poczem otrzymaną wiadomość powtórzył ko- 


ucierpiałaby na tem nietyliko jego na: opinja ja- 
ko wytrawnego sędziego śledczego, ałe jednocze- 
śnie musiałby zmosić pewnego rodzaju upokorze- 
nie w stosunku do Młotodkiego. 

Jednakże, pomimo to, poczucie obowiązku było 
silniejszem neznciem nad wszelkie inme i dlatego 
też Bolański bez sekundy wahania postanowił 
w tej spnawie porozumieć się ze starym komisa- 
irzem. 

Miotocki jednak i w tym wypadku wykazal 
daleko posunięty sceptycyzm. chociaż nie opono- 
wał, ażeby podame fakty apuamdzić na miejscu. 
Początkowo pragnął tę misję powierzyć Dąbrow- 
skiemu, ale ponieważ sędzia Bolański wyraził go- 
towość osobistego udamia cię na miejsce, gdzie we 

amomimu zostały ukryte zwłoki zamordowa- 
nej — stary komisarz postanowił towarzyszyć Bo- 
lańskiemu w tej niezwykłej wyprawie. 

Nim jednak policyjne auto zajechało pmzed 
gmach urzędu śledczgo, gdzie dwaj pamowie odby- 
wali mamadę, odezwał się stojący na biurka Bolań- 
skiego, telefom. 

EA leniwym ruchem przyłożył słuchawkę 
do ucha. Dzwonił komisarjat policji, 

— Pamie sędzio — zaszemrał mikrofon — przed 
chwilą otrzymaliśmy niezwykłą wiadomość z po 
steru w Rozewiu. Przebywający ma tamtej 


misarzowi. 

Ale i ta wiadomość nie wywarła ma Młotockim 
spodziewanego  wrażemie, a lekki, zagadkowy 
uśmieszek w dalszym ciągu nie schodził mu z twa- 
mzy. 
Widząc to, Bolański zauważył z odcieniem 
iromji: — Czy pan komisarz i w tym wypadku ma 
jeszcze wątpliwości?.., 

O. tak, nawet dmże... — odparł tamten. Ale tọ 
wszystko, mam nadzieję, wkrótce się już wyjaśni. 
Narazie mie traćmy czasu — dodał powstając od 
biurka, bowiem nesłyszał dołatujący z ulice war- 
kot motoru. 


Ogłędziny i sekcja zwłok znalezionego w nad- 
bnzeżnym piaskn trupa kobiety, nie dały nic pozy- 
tywnmego. Stwierdzono tylko sodmy zastanowienia 
fakt. że zmasaknowanie zwłok nastąpiło dopiero 
w kilka godzin po śmierci ofiary. Nie zdołano rów- 
nież stwierdzić, czy było to ciało Haliny Wirskiej. 
Jednakże. mimo wszystko, to odkrycie dostar 
czyło komisarzowi Młotockiemu dużo cennego ma- 
temjaltu. Miał bowiem od początku swoisty pogląd 
ma mit sprawę, a ła podobme ostatniemu. 
wypadki, rozświeilały ciemme pankty panyjętych 
mą wstępia załodeń. = "g 
Qeu 


N ira: „KURJER ZACHODNI” środa 13 marca 1953 roku. 3. 


O ustrój korporacyjny w Polsce 


ytyczne w sprawie organizacji zawodowej społeczeństwa 


Rađa spoleczna przy Prymasie Pol- 
ski opracowała ostatnio wyłyczne. za- 
aprobowane przez JEm. ks. kardyna- 


w obecnym stanie rzeczy moralnie ko 


7, Takiemi organizacjami są robotni- 
nieczną. Dla troski o własne dobro, w 


formy. System jednego związku za- 
cze związki zawodowe. 


wodowego o charakterze monopoli- 


ia Prymasa Hlonda, w sprawie orga- 


Nizacji zawodowej społeczeństwa. 
Tekst tych wskazań jest następujący: 

1. Ograniczenie przebudowy 
lecznej tylko do przebudowy robot- 
Niczych związków zawodowych nie 
Jest rozwiązaniem zagadnienia, win- 
Na ta przebudowa wiem objąć 
Wszystkie ugrupowania asgpodarczo- 
społeczne. ) 

2. Na podstawie wykonywania %j 
| Samej lub podobnej pracy, tworzą się 

w obrębie społeczeństwa naturalne 
| flosumki wspólnoty i ich pewnej od- 

rębności od innych. stosunki współ- 
Piacy i współzawodnictwa. wzajem- 
lej zależności i podporządkowania. 
fak powstaje naturalna grupa spo- 
łeczna, stan zawodowy, obejmujący 
robotników, pracowników i praco- 
dawców. 

Społeczeństwo. oparte na zor”ani- 
zowamych zawodach. znajduje się w 
stanie zgodnym z przyrodzoną jego 
budową. zy 

3. Tej faktycznej wspólnorie inte- 
resów zawodowych należy dać formę 
Prawna, gdyż inaczej nie zapewni się 
porządku i ładu społecznego. 

Korporacja jest formą prawną sta- 
nu zawodowego. Nie spełni ona swe- 
go zadania, jeśli nie obejmie wszysi- 
kich tych, którzy wykonmją dany za- 
wód, jak gmina obejmuje wszystkich 
mieszkańców danego okręgu. _ 

Korporację należy uzmać z natury 
Tzeczy za instytucję prawa publicz; 
nego. 

4. Do zadań korporacji należy tro- 
ska o dobro stann zawodowego i je- 
go członków w ramach dobra po- 
wszechnego. ] 

Korporacyjna władza, sprawując 
ogólny zar stanem zawodowym. 
powinna w szczególności posiadać u- 
prawnienia, upoważniające ja do za- 
atwiania zatargów wewn 
do ogłaszania odpowiednich regula- 
minów, do organizowania szkolnie- 
twa zawodowego, sprawowania po- 
radnietwa zawodowego, pośrednictwa 
pracy itd. 

Władza korporacyjna związku kor- 
poracyj. stworzona przez poszczegól- 
ne korporacje. powinna por ować 
wzajemne stosunki między zawodami 
| 1 kierować ich działalnością ku do- 
| bru powszechnemu. 

Nadzór nad działalnością autono- 
micznej korporacji należy do pań- 
stwa. 

5. Rolę korporacyj w Polsce mogły- 
y objąć izby zawodowe, ące dziś 
w stadjum tworzenia się. Wipierw je- 

nak ich ustrój powinien ulec zmia- 
nie w tym kierumku, by izby te były 
reprezeniacjami całych zawodów, a 
Nie jak obecnie, tylko reprezentacja- 
mi klasy pracodawców i przemysłow- 
ów, podzielonej według zawodów. 

6. O ile stan zawodowy jest normal 
nym przejawem społecznego życia, o 
tyle klasa i jej organizacja ma cha- 
rakter historyczny. 

Wskniek rozdziału kapitału i pra- 
ty maszynowego systemu produkcji 
Wytworzyła się współcześnie liczna 
Warstwa pracownika najemnego. W 
£ospodarstwie narodowem, opartem 
na zasadach indywidnualistyczmo-libe- 
talnych, warstwa ta zorganizowała 
ślę osobno, poza ramami organizacji 
Stanu zawodowego, która zanikła, _ 

Scjalizm . wzmocnił tę odrębność 
klasową i nadał jej ideologję w po- 
stacji walki klasowej. 

7. Oparcie stosunków społeczno-go- 
Spodarczych i prawnych na walce kla 
sowej sprzeciwia się jednak naturze 
społecznego współżycia, w szczegól- 
ności normie sprawiedliwości i miło- 
ci; jest nieusłannem źródłem niesta- 
lości i wstrząsów społecznego współ- 
<ycia. 

Natomiast współczesne warunki go 
spodarcze, wytworzone rozdziałem 
kapitału i pracy oraz stworzeniem 
brzez te EB interesów pracy 
| kapitału. dopuszczają istnienie or- 
*anizacji wei a nawet czynia ia 


J 


sp2- 


początkowo nie poruszał 


ych. ba 


razie potrzeby dla obrony własnych 
interesów, klasa pracodawców i kla- 
sa pracobiorców mają przeto prawo 
tworzenia odrębnych organizacyj. 


i T. AT 
GRECKA ARTYLERJA RZĄDOWA 


8. Organizacja klasy robotniczej w 
ramach organizacji stanu zaw: e- 
go, czyli w ramach organizacji kor- 
poracyjnej, może przybierać różne 


l> 


na betonowych podstawach prząd Atenami, 


Żale Żydów angielskich 


Pretensja do 


„Momeni“ (nr. 54) donosi o walce 
żydostwa w Anglji z organizacją fa- 
szystowską sir Mogleyła. Ten ostatni 
dowo) ży- 
dowskiej. Podlkreślał niejednokrotnie 
że posiada w swoich szeregach ży- 
dów. Myślał, że finansjera żydowska 
go poprze, ale 
— sposttzegł sie, że żydzi nie będą go 
popierali, Postanowił przeto stać się an- 
gielskim Hiflerem i zapoczątkował akcję 
przeciwko żydostwa angielskiemu. 

Finansjera (żydowska w Anglji o- 

wia się 

— otwarcie wystąpić przeciwko sir Mos- 
ley'owi. Zato obecnie ostro wystąpiono prze 
ciwko judofobakiemu lordowi na zjaździe 
amgielskich ajonistów, odbytym w Mamche 
sterze, 

Natan Lasky, sjonista, a jednocze- 
śnie operujący w kołach angielskich 
liberałów, 


Mac Donalda 


— w ostrych słowach zdemaskował lorda 
Mosley'a i wezwał go iezmie, aby nie 
mówił o „żydowskich zdrajcach”, a wymie- 
mił ich z nazwiska. Już od 20 lat jest sir 
Modley many angielskiej społeczności, a 


co on uczynił w ciągu tego czasu dla swo-|b' 


ich angielskich wąpółobywateli? Absolutnie 

mic, jeżeli się z tem, œ w tym 

czasie uczynili żydzi angielscy. 

Sir Mosley twierdzi — mówił da- 
lej Natan Lasky — 

— że „międzymarodowy żyd” miedzi w 
Londynie i szkodzi interesom Amglji. Niech 
on wymieni chociaż jedno nazwisko, Za- 
gdkarżymy Moalye'a do sądu È wykażemy 
fałszywość jego twierdzeń. 

Żydzi już mają pretensję do Ram- 
say Mac Donalda, premjera: 

— Natan Lasky wkońcu swego przemió- 
wienia wyraził ubolewanie gpowodu tego, 
że premjer amgielski Mac Donald nie idzie 

w ślady wielkiego Gladston'a i mie uznał 
za wskazane wypowiedzieć się rześla- 
ciewaniach żydostwa w E 


Napiętnowanie 
api i 
przez synod 

Synod naniowy ewangelickie- 
go Kościoła Unji Saa, cgłlo- 
sił orędzie, które odczytane zostało 
we szystkich świątyniach należących 
do tego opozycyjnego odłamu w 
Berlinie. 

Orędzie na wstępie ostrzega przeć 
poważnem niebezpieczeństwem, gro- 
żącem ze strony propagandy t. zw 
„nowej religji niemieckiej". Ta „no- 
wa religja* jest „bumtem przeciwko 
przykazaniom Boskim, gdyż podnos. 
do pozicmu mitu światopogląd rasi- 
zmu, w którym krew i rasa, pojęcia 
nacjonalizmu, honoru i wolności sta- 
ją się bożyszczem*. Religja ta prze- 
ciwstawia zasadom Wiady Chrystu- 
sowej tezę o „wiecznych Niemcach“. 
Ten „obłęd religijny i hałwochwal- 
stwo“ mie ma nic wspólnego z chrze- 
ścjaństwem i jest „dzielem An.y- 
chrystusa', Orędzie głosi: 

„Wobec pokus i niebezpieczeństw 
tej religji stwierdzić musimy zgodnie 
z naszą misją kościelną w obisiczu 
państwa i narodu: 

„1) Suwerenność i władza państwa 
oparta jest na przykazaniach i łasce 
Boga, który jedynie może utrwalać 
i ograniczać autorytet ludzki. 

„2) Prawo ziemskie mija się ze 
swym sędzią i opiekunem niebie- 
skim, a państwo wyzbywa się posłan- 
nictwa, jeśli pozwala na przyznuwa- 
nie sobie tytułu wiekuistości i je li 
czyni swój autorytet najwyższym i 
ostatecznym: 
nach Życia. , 


neopogaństwa 
ewangelicki 


„3) Z wyrazami posłuszeństwa i 
wdzięczności uznaje Kościół autory- 
tet państwa, ugruntowany j ograni- 
czony słowem Bożem. Dlatego też nie 
wolno mu usiać się przed bożysz- 
czami totalnemi, krępującemi sumie 
nia, które nowe religja przyznaje 
państwu Wierny owu Bożemu. 
Kościół jest obowiązany skła- 
dać świadeciwo przed państwem i 
narodem o wyłącznej władzy Chry- 
stusa, który jedyny może wziąć i roz- 
wiązywa ćsumienia*. 

Orędzie podkreśla dalej, że Ko- 
ściołowi nawet wobec przemocy nie 
wolno zaniechać głoszenia słowa Bo- 
A Otrzymana od Chrystusa misja 
zobowiązuje do zgodnego ze słowem 
Bożem wychowania młodzieży, któ- 
rej bronić należy przed naukami, dą 
żącemi do usunięcia Biblji i głoszą- 
cemi wiarę w „nowy mit*. Orędzie 
kończy się wezwaniem do okazywa- 
nia posłuszeństwa i ofiarności dla pań 
stwa i nar , a równocześnie ostrze- 
ga przed „uleganiem Ibałwochwal- 
AOR od wyzn 

znaczyć należy, że „Sym a 
niowy* ewangelickiego Kościoła 
Umji Staropruskiej stanowi odłam 
tegoż Kościoła na terenie Prus. Pozo- 
staje on w ostrej opozycji dc „bisku- 
pa” Muellera i zbliżony jes ideowo 
do „Bekentnisskirche*, wywierającej 
przeważający wpływ na poiudniowo- 
zachodnich obszarach Rzeszy, oraz 


we Wszystkich dziedzi- |na Śląsku. Na jego czele ste: pastor 


stycznym dla wszystkich pracowni. 
ków jest szkodliwym. Grozi on bo- 
wiem zniszczeniem dotychczasowego 
dorobku organizacyjnego, który jest 
dodatni. mimo wad, niedociągnień a 
nawet niekiedy szkodliwych przeja- 
wów działalności związków zawodo- 
wych. może prowadzić ze względu na 
rozbicie ideowe warstwy zarobikują- 


j|cej do ucisku przekonań i sumienia 


oraz laicyzadję orgamizacji iej war- 
stwy. SASA biurokrację i osłabia 
energje zwłaszcza warstwy zarobku- 
jącej. Jedymie słusznym jest system 
pozostawiający robotnikom swobodę 
organizacji związków zawodowych, 
zgodnie z zasadą. że prawo przyro- 
dzone daje człowiekowi swobodę 
zrzeszenia się w granicach dobra po- 
wszechnego. Ten system wolnego 
związku zawodowego w obrębie zor- 
ganizowanego zawodu. obok innych 
korzyści, wymikających z wolności 
zrzeszenia się, daje związkom mož- 
ność ochrony odrębnych interesów. 
pracowników zgodnie z normami mo- 
ralności katolickiej. 

Zastrzeżenia EA więc reformy 
wprowadgone przez kilka państw Eu- 
ropy, połegajęce na monopolizacji or 
ganizacji zawodowej i uczynieniu z 
niej narzędzia politycznego w rękach 
rządu. Reformy te nie wydają się 
być majlepszym em sharmon 
zowania trzech współczynników wcho 
dzących w grę: jednostki, społeczeń- 
stwa i państwa. Naturalne prawo je- 
dnostki do zrzeszania się czynią one 
prawie iluzorycznem, odbierają swo- 
odę ruchów społeczeństwu na tak 
ważnym odcinku życia zbiorowego, 
jak życie gospodarcze. które w do- 
datku dają fluktuacjom nastro- 
jów politycznych, zmieniających się 
ciągle w kołach rządowych. Na pań- 
stwo znaczne nakładają obowiązki 
których ono w normalnych warum- 
kach spełnić nie zdoła. 

9. Z samej isłoty onganizacji zawo- 
dowej i korporacyjnej wynika. że w 
niej mogą się mieścić tylko te związ- 
ki, które nie stoją na gruncie walki 
klasowej i które nie odrzucają zasad- 
niczo porozumienia między klasami. 

10. Ustrój oparty o korporacyjną 
onganizację zawodów zmierza do na- 
dania społeczeństwu cech jednolitego 
organizmu społecznego, a to przez 
przezwyciężenie różnic klasowych i 
ugruntowanie spójni, łączącej ludzi z 
tego samego zawodu. Cel ten morat- 
ny zostanie osiągnięty pod warun- 
kiem, że sie zwolna dokona odrodze- 
nie chrześcjańskich obyczajów i że 
się nowy ustrój oprze na instytucjach 
wprost z chrześajańskiego ducha wy- 
rosłych. 


ams Z, DNIA 


ORGANIZATOR PARTJI PRACY. 

Po zmianach w zarządzie warszaw- 
skim Pantji Pracy na stanowisko kie- 
rownika orgamizacyjnego powołano 
p. Władysława Ludwika Everta, swo- 
jego czasu gen. sekretarza Zw. prac. 
przem, i handl. w Sosnowcu. W nie- 
długim czasie nowy kierownik ma za- 
miar przeprowadzić grumtowną re- 
organizację stronnictwa. 

Krążą pogłoski. że ma on zamiar 
podzielić Partję Pracy na 4 korpusy 
(według starostw w Warszawie), przy 
czem urzędy, jakie będą rozdane mię 
dzy członków nosić mają nazwy, mart- 
szałków, hetmanów, roimistrzów itp. 

Szefowi wydziałów i sekcyj zostali 
odwołani ze swych stanowisk. 

ać należy, że p. WŁ. L. Evert 
był twórcą słynnego Zakonu Młodej 
Polski, w którym dokonany był po- 
dział organizacyjny na „namioty“, a 
ostatnio piastował on godność _„na- 
czelnego wodza” Narodowego Fron- 
tu Młodych. 


Pamiętaj o Funduszu 
Obrony Morskiej. 


+. 


GŁOSY PUBLICZNE. 
O uniwersytetach 


powszechnych 


(Na marginesie 5-ej rocznicy U. P. 
w Czeladzi), 


Współczesna cywilizacja wciąga w 
orbitę życia społecznego coraz to szer 
sze masy. Stąd pochodz: powstawanie 
szeregu różnych typów uczelni, a do- 
stępnych każdemm. Jeżeli chodzi o za- 
granicę, to mp. w Anglji rozwój uni 
wersytetów t. zw. klas tutorjalnych 
dochodził już w r. 1926-27 do liczby 
109 (ay dg klas tutorjalnych) i 
458 (las tutotjal. 3-lentich). 

W Danji w 1914 r. istniało ogółem 
5 uniwersytetów ludowych. których 
liczba po wojnie podnosi się w epo- 
sób gwałtowny i wytworzył się stan. 
że dziś nieledwie co trzeci mężczyz- 
na i co trzecia kobieta uczęszcza do 
mniwersytetu ludowego. Duński uni- 
wersytet budowy sprawił, że potom- 
kowie Grundtwiga (twórcy uniwer- 
sytetu ludowego w Danji), mogą je- 
szcze do dzisiaj „po duńsku czuć, my. 
śleć i mówić”, 

Najmłodszym uniwersytetem budo- 
«rym, a raczej już powszechnym jesł 
uniwersytet w Niemczech, który za- 
ezyma się rozwijać dopiero od 1918 r. 
i do roku 1930 sięgał tic 120, w 
czem na Salksonję pnzypadato 52 umi- 
wersytety, Turyngję — 34, Nądrenję 
18, Dolny Śląsk — 16. Oczywiście, mó- 
wiąc o roku 1918 jako zapoczątkowu- 
jącym powstawanie uniwensytstów, 
mie należy rozumieć jakoby prób w 
tym kiemumiku przedtem nie było. Jed- 
makże były tak nikłe i tak małą rolę 

, że śmiało można zaryży- 
ikować takie twierdzenie. Niezawod- 
mym bodź wpływającym na ta 
bujny rozkwit uniw ów była 
katastrofa wojenna w roku 1918, spo- 
wodowama, jak mówi Holimam, mis 
tem, by naród niemiecki był zestarza- 
ły i zwiędły, boć przecież znajdował 
się w rozwoju pełnym blasku na szcz 
cie swej narodowej twórczości i po ol- 
brzymim wysiłku energji i dokazaniu 
pełnych chwały czymów. Nie miał du- 
chowego kierownictwa, bo ślepo był 
posłuszny systemowi, który musiał do- 
prowadzić do katastrofy, ponieważ 
nie dokonano narodowego zjednocze- 
mia własną mocą przez współdziałanie 
i mwspółodpomiedzialność każdej jed- 
nostki. , 

Nie połnafiono się też kierować jako 
naród, bo zjednoczenie narodowe 70- 
stało sbworzone przez Bismarcka 
„krwią i żelazem“ i, gdy tego zabra- 
kło, a ktoś mniejszy t lejce, nie 
mógł naród iść samodzielnie, musiała 
wiec nasiąpié katastrofa, jakkolwick 
ten naród był zjednoczomy w potęż- 
nej orgamizacji państwowej, którą 
symbolizowała cesarska korona. Tra- 
giczna ta rzeczywistość postawiła na- 
ród niemiecki wobec faktu zewnętrz- 
mego i wewnętrznego rozbicia. Naka- 
zem chwili stało się, by ze społeczno- 
ści niemieckiej wydobyć poczucie 
jedności narodowej (ducha narodu), a 
zarazem uświadomienie odrębności 
narodowej, któr niegdyś w narodzie 
tkwiła, a która zatracała swój cha- 
rakter. 

Jako drugi postułat ohwi po woj- 
mie dla dobra całego narodu wysunię- 
to, by „naród miemiecki, atał się znów 
„narodem“. Oto, ogólnie biorąc, gene- 
za i zadania uniwonsyteta powszech- 
nego w Niemczech. Mniej więcej po- 
|ldobmami pobudkami powodowano się 
przy zakładaniu uniwersytetów ludo- 
wych. Najłlepszem odzwierciedleniem 
mastrojów i poglądów w związku z fa- 
kiem powołania tniwersytetu, byłby 
reskrypt mimisterjałny pruskiego mi- 
mistra oświaty, z którego wypada za- 
cytować niektóre wyjątki, m miano- 
micie: 

„Kategoryczmym nakazem chwili o- 
becnej jest konieczność współdziała- 
mia wszystkich wamstw społscznych. 
Musimy przerzucić pomost między 
mniej liczną częścią ludności, pracu- 
jącą umysłowo, a tymi ika- 
mi, stanowiącymi wciąż jeazoze wiek- 
szość. których wytwórczość jest dzie- 
łem pracy rąk, a którzy są spragnie- 
ni dóbr duchowych...“ 

U nas w Polsce idea uniwersytetów 
powszechnych i ludowych powstała 


„KURJER ZACHODNI” środa 13 marca 1955 robu. Nr. T. 


rozległych rozmiarów jak zagranicą.|i nieprzeciętnego wysiłku. Z UŚMIECHEM. 


Do tej pory powstało zaledwie kilka 
uniwersytetów powszechnych. I tak: 
w Warszawie 8, ma Śląsku 3, w Za- 
głębia Dąbrowskiem 1 (w Czeladzi. 
utrzymywany przez samorząd powia- 
towy i miejski). Gdyby chodziło o 
umiwereytety ludowe, to tych mamy 
około 10, rozsianych po całej Polsce. 

Być może idea "umiwersytetu po- 
wszechnego nie zostanie prędko nale- 
życie zrozumiana i oceniona, bo jes’ 
to ciągle jeszcze rzecz nowa, która 
mimo kilkuletnich wysiłków, musi 
przejść długi jeszcze okres zmagań, 
wymagać będzie niezwykłej energji 


W każdym razie dla prób rozwiąza- 
nia idei uniwersytetu powszechnego 
należałoby użyć całego wysiłku spo- 
łecznego, iby te słabe płomyki nowej 
oświaty rozdmuchać w potężne ogni- 
ska narodowej kultury w interesie 
państwa i ojczyzny w myśl słów Ko- 
chanowskiego: 

„„.A jeśli komu droga otwata 
do nieba. 
Tym, co służą Ojczyźnie. Wątpić 
nie potrzeba. 
że, © im zazdrość ujmie — Bó 
nagradzać zie”, 
Oświatowiec. 


Manewry samorządowe 


s e L2 

zbliżają się 

Wszelkie znaki wskazują na to, iż 
odbywające się na terenie Zagłębia 
od 9 miesięcy, co jest terminem bar- 
dzo w tym wypadku a propos, mane- 
Wry sar oTzadowe, zostaną wreszcie 
zakończone, czyli nastąpi rozwiąza- 
nie sprawy dotychczas niezwiązanej. 
Po długich konferencjach, nara- 
dach, memorjałach i interwencjach 
wladze nadzorcze przyszły do prze- 
konania, że czas już zakończyć zaba- 
wę i wczoraj wieczorem przybył do 
Zagłębia p. wojewoda Dziadosz, ce- 
lem ostatecznego załatwienia sprawy 


rezydjów Magistratu Będzina i Dą- 
rowy. , 
W związku z tem odbyły się w obu 


ku końcowi 


miastach konferencje z czynnikami 
miejscowemi, w sprawie ustalenia 
kandydatów na stanowiska prezyden- 
tów w tych miastach. 

Jak słychać, kandydatury te uzgod- 
niono i w związku z tem w najbliż- 
szych dniach mależy się spodziewać 
zarządzenia p. wojewody w sprawie 
wyznaczenia terminu posiedzeń Rad 
miejskich w Będzinie i Dąbrowie, 
celem dokonania wyboru prezyden- 
tów w tych miastach. 

inie prezydentem ma zostać 
p. wicestarosta Izydorczyk, a sprawa 
wyboru wiceprezydenta ma być od- 


KRONIKA 


KALENDARZYK 
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Dziś Krystyny 
Sroda 


Jutro Matyldy 
a] Wschód słońca 6 m. 2. 
Zachód „ 17 m, 45, 


Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś wyświetlają: 
SOSNOWIEC 

ZAGŁĘBIE: „Dla ciebie śpiewam”. 

EDEN: „Wesoła wdówka”, 

PALACE: „Katiusza”. 

MOMUE: „imitacja życia“, 
DABROWA 

BAJKA: „S. P. L nie odpowiada" i „Car 
Szaleniec“, 


X DELEGAT BGK. W ZAGŁĘBIU. 
Wazonaj bawił w Zagłębiu delegat Ban- 
ku Gospod ustwa Krajowego w Wanga- 
wie, p. inspektor Gajewski, który badał 
stan zadłużenia naszych samorządów w 
B.G.K. a w miastach, obciążonych poży- 
ozką ulenowiką, możliwości spłaty tej 
pożyczki i wstawienia ma ten cel odpo- 
wiedniej kwoty do proliminanza biudże- 
towogo ma 1985-36 m. 


X KTO JEST PRACOWNIKIEM UMY- 
SŁOWYM? Sąd Najwyżsay onzekł, że 
pracownikiem namysłowym mie jest każ- 
dy, kto mie pracuje fizycznie. Sąd sta- 
męł na stanowisku, że pracownikiem nmy 
słowym jest tylko tem, którego prax 
podpada pod jedoą z gmp wymienio- 
nych wyczerpująco w ark 3 nozponządze- 
mia Prezydenta Razpłitej z dn. 24 listopa- 
da 1927 m. o ulbtapieczeniu pracowników 
umysłowych, lub w ert. 2 rozporządzenia 
Prezydenta Rzplitej z dnia 16 mamca 1928 
r. o umowie o pracę pnicowmików umy- 
sła 


x KONTROLA SAMOCHODÓW. W 
dniu wczorajszym bawił w Zagłębiu kon- 
moler z umzędu wojewódzkiego w Kiol- 
cch, który przeprowadzał kanitsole ma 
drogach, zalirzymując wszelkiego rodza- 
ju pojazdy mechaniczne i sprawdzają” 
prawa jazdy kierowców samochodowych. 
X ULGOWE BILETY TURYSTYCZNE. 
W madchodzącym sezonie (klliniim mają 
być przywrócone przez Ministerstwo ko- 
mnniikacji ulgowe bilety turystyczne ma 
1000 i 2300 km, Przewidywame jest 
zwiększenie ilości stacyj Wyjazdowych 
i dojazdawych, między Ikltdrami ważne 


dość późno i nie zdołała przybrać tak będą lbólety, turystyczne. 


łożona na później. 


Teatr miejski w Sosnowcu 

Dzi środa, dms 13 bm. teair miejski w 
3osnowcn daje po cenach popularnych od 25 
groszy arcyświetna komedję muzyczną w 
3<h aktach pt „JM i “ W premjero- 
wti obsadzie. 
Czwartek dnia 14 bm. teatr miejski pra 
na Niemcach, komedję muzyczną pi. „JIM 
1 HELL. 


pz 


Plaga składek 


W moku ubiegłym Ministerstwo oświaty 
wydało okólinik, zabremiający przepro- 
madzaniia w szkołach wsze kięgo rodzaju 
zbiórek i składik, gdyż zjawisko to przy- 
|Hnała w szkołach formę iillnej plagi, Wy- 
mołując liczne skargi i mamzekania ze 
stromy nodziców uczęszczającej do szkół 
młodzieży. Wyjątek znobicno tylko dla 
LOPP. i PCK. Tymczasem otrzymujemy 
dkamgi, iż w ezkoła:lh średnich, plage skła 
dek madal istnieje, gdyż niektóre insty- 
tucje i ongamizscje uważają, i neanczy- 
aielkttmo najfiepiej uskutecznia wszelkie- 
go mkzaju zbiórki pieniędzy i w związ- 
kn z tem zasypują szkoły znatzkami ma 
Ane cele i w rezultacio molzice, ustawi- 
cznie nagalbymani są a składki, a w oba- 
wie nanażemia dziecka, mo i siebie, ma 
przykre konsekwemcja opłaty miszazają. 
Zdaje się, że okólmik Ministerstwa o- 
Kmiały w tej sprawie powinien być ściśle 
przestrzegany i pladze ciągłych zbióncik 
w szkoładh średnich malleży wreszcie po- 
łożyć kres. 


——z—— 


X STRAJK POWODEM NATYCHMIA- 
STOWEGO ROZWIĄZANIA UMOWY. 
Sąd Najwyższy omekł, że atrajk, jako 
samowolne złamanie umowy o pracą, po- 
legające na zaprzestaniu mormalinej pna- 
cy, "uzasadnia miezwłoczne rozwiązanie 
stosuniku pracy z roboimikiam na podsta- 
wie rozporządzenia Prezrydanta Rzpliitej 
z dnia 16 marca 1928 r. o umowie © pra- 
cę tołbotników, 


x DO ABSOLWENTEK SZKOŁY 
HANDL. IM. KRóL. JADWIGI W SOS- 
NOWCU. W dniu 13 bm. odbędzie cię 
w kościele perafjalnym w Scsnowcu o 
godz. 9 nano nabożeństwo żałobne za du- 
szę é. p. koleżanki naczej Marji z Fgier- 
skich Wójuikowej, a o godz. 16 tegoż 
doia wyprowadzenie zwłok nu amentanz 
miejscowy z kościoła. Wszystkie absol- 
wenłiki proszone są o wzięcie udziału w 
nmabożcńskwie i pogrzebie. Żebtnnie świe- 
ałicowe nie odbedzie się. 


Wiosna idzie 


Idzie ulicą, ścieżkami i azosą, 

nę easy | wodą, ziemią į obłolktem. - 
Chodzi z chłopcami po podwórkach boso, 
Siada błękitnie nad cichym potokiem. 

Na młode głowy mmea marzsń camry 

I patrzy w oczy zakochanej pary. 


Dla imzeźwych teraz: sezon budowlamy. 
Ja lam nie będę w tym roku budował 
Ni serce bój rwaze. 


I rymów grządka kwiatami zarasta. 
To czasem musi wystarczyć i we 


Wśród podoficerów 
ZEBRANIE ZWIĄZKU PODOFICERÓW 


W ubiegłą niedziele odbyło się w inka- 
fiu własnym roczne zebranie Związka 
podoficerów mezenwy Koła  Grodzieq 
przy mdziale 53 członków. Sprawozdanie 
z działalmości zarządu złożył prezes p 
Imiołczyk, z którego wynika, że Koło 
w okresie sprawozdawczym było nieawy- 
kbe czynne, o zem świaklwy azereg wy- 
konamych pmo, jalk: ufundowanie pięk- 
mego aztamidanu kosztem 1.361 zh, wzięcie 
udziału w szerągm nirotzystoścą odbycie 
24 zebrań plenarnych i zarządki i t. p. 


rezystąpiomo do wyborów władz Koła. 
Na prezesa powitónnie wybrano dłngo 
niemilfknącami oklaskami p. Bronisława 
Tmiiołczyka. Porzatem do zarządu przez 
akllamację weszli pp: Hemryk Baaozow- 
ski. Jam Zagólkrsy, Jam Majchrzak, Tóme 
Jagoda, Józef Czołkzgński, W. Móachal- 
cmyk, AL Czeameacki, Sianiałatw Dnóżadk 
i Sapejda. Skład łomemdły: Piotr Swel- 
mach — komemedhint, Hemryk Brana- 
ski i Henryk Baceyński. Do komisji se- 
wizyjnej wybrano pp.: Stefana Czajera, 
Edwarda Rogalskiego i Tadeusza Pier- 
worihę, a jako zastępców K. Zielińskiazo 
i Kmdlla. Do edm kokłżeńskieno zostali 
wryłbnami: Stanisław Kwinta. Kazimiemz 
Budny, Picłer Komol, Antoni Błaszczyk i 
Wadław Amitoefik. 

Zwiazek podoficerów nezenwy pnzyzo- 
tował nówmież sztmikę ludową pt. „Pra- 
wicca i lewica“, która odegna dość moc 
ny zespół podoficerów rezenwy pod kie- 
„pmikiem wytrawnego razysena - amatora 
Ogłódika, w dniu 17 mamoa mh %j. w 
atedziekę w sali domu strażackiego, przy 
uli, Pienadkiego w Grodźcu. 

— XX. 


Z życia Towarzystwa muz.-dram. 
W NIWCE. 


W ostatnich miesiącach Taw, mnie--dna- 
matyczne mNiwce pracuje bandzo intem- 
sywinie. Okres tem jest jalkigdiyby obja 
wem przesilenia nieco zdrętwiałego życia 
staraj tej społeczno - kmilluralinej pla- 
sówlki istniejącej od 189% roku, apoczy- 
wającej w nękach zasłużonego i epreży- 
stago dłyrektorw i zanazam prezesa E. Win- 
ten. W jakim stopnia Tow. muz. dram. 
przyczynia się do podłniesiemia stopy kud- 
tumańnej gminy w'ystłamczy mwepommieć, iż 
od wnześnia do obecnej daty mystawiło 
około 8 sztnk scenicznych, ikiilkia razy po- 
witónzomych. Brało mdziat w szeregu u- 
rządzonych  alkademjach,  wypeiniając 
progam popisami chórów śpiewaczych. 
Unządziło kilka imprez i safiaw przezna 
czając część dochodów m niektórych im- 
prez na cale apałecane i oświatowe, zaś 
ostatnio w ubiegłą niedriche w szozełnie 
wypełnionej po bmzemi sali odeprana mo- 
stała pełna humona udzifiajęcego sie 
widowni. eztuka sceniema w 4 aktach 
ph „Kmowiilemskie zuchy*. Odtwórcami 
mál byli pp. Kawozyński. Wolówna mieza- 
wodna para humotystów, syaowie Grym 
alków Kedzieski i Galas i Marchewka 
ome Nagiebenwen, Biydsikh oni niakłernany 
zachwyt pulbliazmości, mozśmiesmmjąc ja 
do łez. Pomie Kułakowa Stamieława. O- 
ziemibałówna,  Rolkirówna — wspaniała 
gra, Reszta zespołu amatonkiago dobie. 
Jik widać więc można śmiało wyrazić 
neżysemowi wania, a cały zaspół posta- 
wić, jako wzór dia innych zegpołów e- 
maitotsicich. 


Zapisujcie się 


na członków LOPP. 


Nr. 71. 


Imponujący zjazd drużynowych 


„KURJER ZACHODNI* środa 13 marca 1935 roku. 


i opiekunów chorągwi zagłębiowskiej w Sosnowcu 
W piękny niedzielny dzień zgro-|gwi w rocznicę 25-lecia utworzenia 


Madziły się w kościółku kolejowym 
W Sosnowcu rzesze opiekunów i dru- 
Zynowych, aby wysłuchać mszy św. 
„utaj też stawił się w komplecie hu- 
lee sosnowiecki ze swemi sztandara- 
Mi a nie mogąc znaleźć miejsca w 
murach świątyni spowodu przepeł- 
nienia, staje długim dwuszeregiem 
na dziedzińcu kościelnym. 

Q godz. 9 wszedł na ambonę ks. ka. 
nonik Raczyński. aby wygłosić bu- 
lujące kazanie do zgromadzonych 
Poczem mszę św. odprawił ks. wika- 
Tjusz, Podczas mszy ów. podniosłe 
cio religijne odśpiewał phm. 

ółek przy alkompanjamencie orga- 
Rów. Po mszy św. «gromadzeni od- 
$piewali hymn .,Boże coś Polskę”, po- 


€zem oddziały harcerskie odmaszero- |: 


wały do swoich siedzib, zaś przybyli 
na zjazd udali się do gimnazjum im. 
t. Staszica. 
. Zapełniła się duża sala gimnazjum 
| o godz. 10.40 otworzył zjazd komen 
dant chorągwi km. Zygmunt Korek. 
wiłając serdecznie przybyłych przed 
stawicieli władz państwowych i har- 
cerskich oraz tak licznie PCH 
tarcerzy - wodzów i opiekunów dru- 
kyn. Gorąco też podziękował obec- 
hemu na zjeździe dyr. Zillingerowi 
za udzielenie sali na zjazd. 
Po objęciu przewodnictwa przez p. 
Insp Luchowca, zabrał głos red. hm. 
Da firowski, aby w długiem. monem 
przemówieniu przedstawić ze! : «nym 
łarcerstwo w czterech okresach, któ- 
Ta najważniejszy okras oczekuje w 
| Spale! Po różnego rodzajn błądze- 
niath. szukaniu dróg i kierunków. 
harcerstwo dzisiejsze idzie skoordy- 
Nowane do celu. wiedząc czego chre 
| l do czego daży. widząc jego żywio- 
owy rozwój na Wszystkich sdci- 
tach. Harcerstwo pragnie wnieść w 
Szeregi apołeczeństwa świeży, ezla- 
thetny element. idący drogą uspołecz 
| nionego wysiłku walczyć o Polskę do 
brze zorganizowaną i sprawiedliwą. 
Skolei referent przedstawił pro- 
ram .Spały" odsłaniając część przy- 
gotowanych niespodzianek. W zakoń 
czeniu zaapelował do zjazdu, aby zer 
wąć z wszelkiego rodzaju bezprogra- 
Mowością i malkontenctwem, rzeczy 
robione robić dobrze i użytecznie. 
Dziękutąc za prelekcję kmdt. chor. 
hm. Z. Korek, mówił też o nadchodzą 
tym jubileuszu i pracach z niem zwią 
zanych. Oddać hołd twórcom zagłę- 
iowskiego ruchu. dać społeczeństwu 
tak życzliwie do harcerstwa ustosun- 
*owanemm, pełny obraz naszego skau 
owania i czynu — oto zadanie cho- 
tągwi. Pięknym gesiem przypieczę- 
tuje harcerstwo zagłębiowskie ewój 
Jubileusz. Oto 4.000 członków chorą- 
CUN "1 PTFE "FOFE RE I 72 ZEMEDIE 
Dwa wypadki 
PODCZAS PRACY. 


Onagdaj podkzas ustawiania na arenie 
kopalni „Wiktor“ w Milowicach próżnych 
Wągoników, jeden z nich wykoleil się 
. Pzyczem koleba spadła ma nogę robotni- 
kowi Janowi Jeżowśkiemu, zamieszkało- 
tu w Milowicach. 

Jeżowski doznat złamania mogi i został 
. Brzewieziony do szpitala. 

| Dnugi nieszczęśliwy wypadek wyda- 
| się w hucie Milowice. Mianowicie 
Aujatni Stefan Szczęśniak, robotnik, za- 
Wiegzkały w Milowicach, poślizgnąwezy 
upadł ma żełamo, doznając przebicia 

i stolcowej. Szczęmiaka przewiezio- 
ma kurację do szpitala. 

——H K- -—- 
KONFERENCJA ROLNIKÓW CZE- 
DZKICH Z ZARZĄDEM MIASTA, 
w magistracie czelladzkim odbędzie 
No konferencja zarządu Związku rołni- 
kóry talbelowych z zamządem miasta w 

omówienia szeregu spnaw, które od 
wna stamowią istotę aporu pomiędzy 
| WYydimoma simomami. mieście istnieja 
| eny molników do których prelensję 
za rówmież magistnat, to taż na tem 
tę od dawna trwa wojna macistratn z vol 
Mikami, fetóna żadmej: ze strom nie przy- 
korzyści. Zikwidowanie wojny bę- 
KA w dużym stopniu zależało ol] stano- 
Miska jakie w tej sprawie zajmie buam. 
bobezońskci. 


| x 
lu 


| 


się na naszym terenie pierwszej dru- 
żyny — ma złożyć społeczeństwu w 
darze wielki dobry uczynek. 

W godzinach popołudniowych roz- 
poczęły się obrady w komisjach. 
króre wśród drużynowych referowa- 
li hm. prof. St. Piotrowski, mówiąc o 
sposobach obozowania i samem obo- 
zowaniu w Spale, oraz poruszano kwe 
stje wizytacji, zgłoszeń ma wy- 

y, pogłównego, oraz harcerskich 
ośrodków pracy. 

Wśród opiekunów sprawy harcer- 
skie referował hm. dr. Szczygieł, de- 


L. |legat kuratorjum krakowskiego, któ- 


ry gorąco apelował do zebranych o 


TUO WYZEJ > NOWOOTWARTY 
GABINET KOSMETYCZNY 


99 WŁADYSŁAWY WNUKOWEJ 


„UROD 


Wszelkie zabiegi wchodzące w zakres współczesnej kosmetyki. 
Stosuje najodpowiedniejsze preparaty kosmetyczne 


Pouiadanajnowsze aparaty. 


Pielęgnuje skóry łojotokowe, konserwuje urodę, doskonali, odświeża, przedłuża jej 
trwanie. Usuwa: zmarszczki, wągry, prosaki, piegi. Maseczki upiększające: ziołowe, 
plastyczne, elektryczne. Masaże, naświetlania, kąpiele twarzy. Trwałe przyeiemnia- 
Depilacja brwi. Pielęgnacja włosów. Maqillagó. 
Porady i wskazówki ce do stosowania odpowiednich dla danej cery kremów, pu- 
drów, szminek i t. p. $ 


nie brwi i rzęs Fryzowanie rzęs. 


JM 


e) 


Adhart 


Obniżenie plac i zaległe zarobki 


wzmożenie wysiłku, celem wysłania 
do Spały jaknajwiększej ilości mło- 
dzieży dobrze przygotowanej i wye- 
kwipowanej, 

Mówiąc o roli opiekuna i jego 
współpracy w drużynie, raził swe 
życzenie, aby praca ta była prowa- 
dzona przy pełnem wtajemniczeniu 
się opiekunów w programy i życze- 
nia drużyn w najbliższym z nimi kon 
takcie. 

Po wyczerpanin przewidzianego 
materjału sprawozdawczego z tere- 
nów i środowisk, wielki zjazd, który 
zgromadził około 160 opiekunów, huf 
cowych i drużynowych zakończono 
chóralnem odśpiewaniem „Roty“. 


SOSNOWIEC, 3-go Maja 15 


przedmiotem konferencyj w Inspektoracie pracy 


Jak wczoraj zapowiedzieliśmy, w 
i pracy w Sosnowcu od- 
były się uzy konterencje. 

Pierwsza z nich dotyczyła Towa- 
rzystwa grodzieckiego, które zamie- 
rza obniżyć płace robotników. Dyr. 
Skarbiński przedstawił sytuację To- 
warzystwa, twierdząc, że kopalnia mi 
si być przesunięta do kalegorji ko- 
palń małych, w związku z czem ule- 
gną obniżce płace robotn'ków. Przed 
stawiciele związku zawodowych ©- 
swiadczyli, że muszą się w tej spra- 
wi” porozumieć z ogółem robotników. 
Awestja zatem obniżki płac robotni- 
ków kopalni Towarzystwa grodziec- 
kiego pozostaje nadal w zawieszeniu 

Druga konferencja odbyła się w 


sprawie nowego cennika płac w wal-| 


cowni huty Katarzyna. Wobec nie- 
przygotowania dokładnego materjatu 
i rozbieżności zdań między przedsta- 
wicielami dyrekcji i związków zawo 
dowych — konferencja nie dała re- 
zułtatów. W dniu dzisiejszym przed- 
sławiciele związków i delegaci robec! 
ników, wspólnie z dyrekcją huty. 
rozpatrzą szczegółowo proponowany 
cennik, a 16 b.m. odbędzie się w In- 
spektoracie pracy ostateczna konfe- 
rencja. 

Trzecią sprawą rozpatrywaną wezo 
raj w Inspektoracie pracy było ure- 
gulowanie zaległości robotników 
majątku Klucze pod Wolbromiem. 
Sprawę postanowiono przekazać do 
załatwienia komisji arbitrażowo-po- 
jednawczej. 


Trochę wesołości 


w niewesołych sprawach 


W związku z wyznaczeniem przez 
Ubezpieczalnię społeczną lekarzy do- 
ie o toczą się na ten temat mniej 
iub bardziej gorące dyskusje. Zda- 
rzają się też przypadkowo wcale do- 
bre dowcipy. 

Oto byliśmy świadkami następują- 
cej rozmowy dwóch panów, z któ- 
rych jeden był już starszy wiekiem, 
drugi trzydziestolatkiem. Starszy po- 
wiada do młodszego: 

— Panie kochany, moja stara cią- 
gle kwęka, ciągle choruje, a do mojej 
dzielnicy wyznaczyli akurat takiego 
lekarza, który się zna na chorobach 
dziecięcych. Pan ma czworo dzieci, 
to akurat coś dla pana. 

+— Owszem, ale jak to zrobić, 

— Mam ładne czteropokojowe mie- 
szkanie, pana mieszkanie też mi się 
podoba. Możebyśmy się zamienili 
Pan będzie spokojny o zdrowie 
swoich dzieci, a moja stara będzie się 


miała u kogo leczyć. 

— Ano, trzeba się nad tem zasta- 

nowić, 
szk 4 

Ze Strzemieszyc donoszą nam o nie- 
zwykłych sposobach, stosowanych 
przez złodziejaszków wobec chłopów, 
wiozących produkty do Zagłębia. 

Na wozie z przodu siedzi chłop, z 
tyłu jego kobieta, żeby się kto od tej 
sirony nie dobrał do produktów wiej- 
skich. Cóż tedy czynią złodzieje? Oto 
ściągają niespodzianie kobiecinę z 
wozu i dalejże z nią do lasu. Chłop, 
widząc, co się święci, zeskakuje z wo 
zu i jazda w pogoń za łobuzami. Ci 
tymczasem zostawiają oszołomioną 
kobietę w lesie, a sami do wozu. 
Nim chłopina zdąży spowrotem zajść 
na szosę, już mu tam na wozie nieje- 
dnego brakuje. 

Władze niewąijpliwie ukrócą te fi- 
gle złodziejaszków. 


Cztery domy spłonęły 


w Rokitnie Szlacheckiem 


W poniedziałek wieczorem wy- 
buchi groźny pożar w Rakitnie SzJa- 
checkiem (powiat  Zawierciański). 
Płonv« nie objęły cztery domy miesz- 
keine, które spłonęły. 

Na miejsce pożaru przybyły straże 
pezarne z Rokitna, Zaw.erczn, Wy- 
sokicj i Ogrodzieńca, ale energiczna 
akcja straży nie dała rezultatu. 

W czasie pożaru nastąpiły 


wybuchy, które wywołały wielkie 
przerażenie. Okazało cię, że jeden z 
wieśniaków składał sobie kule kara- 
binowe z czasów wojny. Kule te eks- 
plodowały w ogniu. 

W czasie akcji ratunkowej kilka 
osób zostało poparzonych. Przyczyny 
pożaru narazie nie ustalono. Straty 
wynoszą około 29 tysięcy złotych. 


nigdy za to nie może ponosić odp 


LA 
NADESŁANE. 
Oświadczenie cechu rzeźników 
W CZELADZI. 


W „Expresie Zagłębia“ z dma 10 
b.m. ukazał się artykuł p.t. „Walka a 

tajemnym ubojem w Czeladzi“, w 

tórym anonimowy autor w bezprzy- 
kładny sposób napadł na ogół rzeźni- 
ków w Czeladzi, zarzucając im po- 
tajemny ubój, uchylanie się od po- 
datków i opłat na rzecz rzeźni, sprze 
dawanie mięsa nie badanego przez 
lekarza i t. p. W końcu napisano, że 
sąd w Czeladzi ukarał część rzeźni- 
ków grzywną po 10 zł, lub aresztem, 
za ujawnienie powytszych prze- 


PU e", 
rtykuł ten zawierający stek 
kłamstw rzuca oszczerstwo na i 
rzeźników i dyskredytuje ich w opi- 
nji publicznej, to też cech rzeźników 
zmuszony jest sprostować nieścisłe te 
wiadomo'ci, zaznaczając, że jeże 
zdarzają się wypadki bicia bydła na 


J Śląsku, to spowodowane zostały 


rzystniejszemi warumkami. Rzeżnicy, 


| |nie uchylając się od płacenia podat- 


kó, a każda bita sztuka, bez wzgl 
na to gdzie, w Czeladzi czy na ge 


z aw jt rejestrowama i właścicel pła- 
ci 


niej skarbowi wszystkie należne 


F |podatki, Jeżeli trafiają się sporadycz 


ne wypadki potajemnego uboju, to 
O- 
wiedzialności ogół rzeźników. 
Cech Rzeźniczy w Czeladzi 
wm zę 


Zniesienie 15 proc. 


DODATKU KOMUNALNEGO. 


Pracownicy samorządu  terylorjalnego 
afrzymywali od 10 lat t. zw. 15 puoc. do- 
datek komunalny, jako ekwiwalent róż- 
nych świadczeń, przysługujących pnaco- 
wmilkom państwoawyjm, a których nico- 
wnicy samorządowi byli pozbawieni. Kie 
dy dkatkiem kryzysu gospodanwego i 
apadku wpływów zaczęto redlukować bud 
żety samorządów, zwnócomo także uwagę 
i na wspeminiamy dodatek i w ubiegłym 
roku budżetowym władze nadzorcze do- 
datek ten zmniejszyły do 10 proc. 

Obecnie 15 proc. dodatek komunaliny 
przeszedł do dziedziny miłych wspomnień 
bowiem samorządy otrzymały  ałoólniki 
alby do opracowywanych  prełiminarzy 
budżetowych na 1935-36 n dodatka tego 
mie wstawiać w żadnej wysakości, gdisił 
władze madzorcze pozycji tej mie za- 
fwierdrzą. 

W rezultacie od nowego okresu budże- 
tomego. t. j. od dn. 1 kwietnia r. b. na- 
stapi obniżka uposażeń pracowników sa- 
morządowych a 10 proc. 
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X POŻAR. Onegdaj wybuchł pożar w 
zabudowaniach  antkocesorów  Stamńisłanyta 
Siodtalka we wsi Błędów. gminy Łosień, 
przyczem spłonął dom mieszkałny amz 
sąsiedni dom Marjammy Szafnugi. Straty. 
wynoszą łącznie 2100 zł. Pożar wybuchł 
wslkmtek wadłiwej budowy komina. 


X PODCZAS CZYSZCZENIA okien w 
mieszkaniu Amona Tatjnera w Sosnowcem 
(Tangowa 18) spadła z drabinki obsłu- 
paczka 20-letnia Władysława Ledhargka, 
doznając złamania nogi. Ofiarę wypadku 
pnzawieziono do szpitala. 


X ARESZTOWANIE ZŁODZIEI. W 
związku z włamamińm do sklepu Wł. Cze. 
uhowskiego w Sosnowcu (3 Maja 8), o 
ozem w swoim czasie donoadliśmy, zosta- 
li aresztowani przez policję sprawcy wia- 
mania: Stanisław Biełedki z Sosnowca 
(Modrzejoweka 40) i Wiktor Baranowiski 
(Koeta). Obaj aresztowami zostali ost- 
dzeni w więzieniu. 
X ZNACZNA KRADZIEŻ. W nocy a ub. 
poniedziałku na wtorek nieznani spraw- 
Gy włamałi się do sklepu ibławatnego 
Izmiela Gertnem w Będzinie (Koftątaja 
2) skąd skradli różne materjały i biekia- 
nę, łącznej wartości 6000 zł. « 

Z 'temeniu fabryki Józefa Kubaki w 
Sosnoweu (Aleja) skradziono w nocy o 
ikołó 150 kg. złomu żelaznego oraz nuszty 
Ikotllamskie, łączmej wamtości 650 zł. 


X ARESZTOWANIE  ZŁODZIEJEK 
SKLEPOWYCH. Leokadija Wasietek i 
17-leimia Amieia Kossłko z Sosmowca, 
przybyły do Żywiea ma gościnne „wystę 
py'. Odiwiedzały one dkliepy, w kitórych 
pod pozorem czynienia załampów ktadty 
rozmaite towary. Areszhowane złodziejki 
odksitawiono do wiadz sądowych. 


b 


§ Z SALI SĄDOWEJ $ 


SKAZANIE PASERÓW. 

Głośną swojego czasu sprawę eystematycz- 
nej kradzieży pilników w fabryce Ma a bcż 
da, rozpatrywał wczoraj Sąd okręgowy w 
Sosnowcu. jak się okazało, złodzieje akradli 


w _Biosunkowo krótkim czasie d 1000 kg. 
pilników, ogólnej wartości około kilku ty- 

sięcy złotych. 
Pod zarzutem dokonania tej kradzieży na 
ysław Kur- 


ławie oskarżonych zasiedli: 
ka, Kazimierz Kamiński i Antoni Sowa z Bę 
dzina, oraz rzy: Jan Ciszewski, Stefan 
Szotek i Stefan Słuszniak. 

Sąd po naradzie skazał Ciszewskiego na 
rok więzienia, Szotka i Słuszniaka po 6 mie- 
sięcy, wszystkich z zawieszeniem wykonania 
kary, pozostali zaś, a więc Kurek, Kamiński 
i Sata zostali uniewimmiemi. 


aaa OLKUSZA 


Nowe ośrodki zdrowia 
W OLKUSKIEM. 

W ub. niedziele odbyło się w Ogradzień 
cu zebranie w obecności lekunza pow. 
go. prezesa Tow. przeciwymudliczego w 
Olkuszu, dra Kiciarikiego i wiceprezesa 
p- SŁ Lipki, na którera omawiano otiwar- 
Gie w Ogrodzieńcu ekspozytury Ośrod- 
Ika zdrowia. Temmin ońwanea tej placów- 
ki wyznaczono na 1 maja r.b. Prawdopo- 
dobnmie w tym samym dniu unuchomiona 
zostamie ekspozytuma Ośuodlka zdnawia 
również w Wolbromiu. 

W dnin. 10 bm. odbyty się również ze- 
bramia oddz. Tow. przeciwgruźliczągo w 
Pilicy i Żamnowiu, gdzie omawiame były 
budżety miejscowych ekspozytur. cie- 
szące się dużą frekwencją chorych. 

—xx 

X OJOOWIE M. OLKUSZA RADZĄ, 
W dn. it bm. Rada miejska w Olkuszu 
pod przewodmictwem burmistrza Majew- 
skiego, rozpoczęła abnady nad budźóctem. 
Poniedziałbowy punkt w sprawie spize- 
daży maszyn i urządzeń elektrowni mij- 
skiej, oraz korzystania z enargji alektry- 
cznej z Jaworzna, nie został wyczenpa- 
my. Cały długi wieczór poświęcono za- 
znajomńieniu się nadnrych z treśkią spra- 
wy. Dalsza dyaknseja odłożona została 
do dn. 13 bm. Jak już zazmaczyliśmy, ab- 
szemy program Rady, zajmie kilkanaście 
posiedzeń, które będą imwać aż do wy- 
czerpamia porządk.n. 

X DOROCZNE WALNE ZEBRANIE 
„SOKOŁA* w Olkuszu, odbędzie się w 
dn. 17 hm. o godz. 16 w II tenmioie w 
lokału włsenym przy ul. Sławikowskiej. 
X ZARZĄD CECHU SZEWSKIEGO. W 
Walbromin odbyło się w ub. niedłzi'lę 
walne zabranie człanków cechu szewskie- 
go, na którem wytbnamo zanząd pp.: Win- 
cemty Strzałka — starszy cechmistrz, Sta- 
nisław Gregorski — podcachmistra, Ju- 
ljan Strzałka — ekarbnik, Franciszek 
Żur, Wawrzyniec Kryska i Marcin Bra- 
tek — członkowie zarządu. Na zebraniu 
burmistrz Kalista omówił sprawy tej 
argamizacji i podał do wiadomości zebra- 
nych o poczymionych staraniach założe- 
nia w Wolbromin spółdziełni szewskiej. 

X ODCZYT W SKALE. Kierownik d- 
kmakiego Ośrodka zdrowia, dr. Kallista, 
wygłosił w dn. 10 bm. w Skale koło Oj- 
cowa odczyt na temat „Rola Ośrodka 
zdrowia w wake z gruźlicą”. Odczyt 
wzbudził duże zainteresowanie wśród 
licznie zebranych słuchaczy. 

X NA F.O.M. Naczelnik urzędu poczito- 
wo - telegraficznego w Oflkuszu, p. So- 
kołowski wpłacił na F.O.M. zł. 100— w 
obligacjach 6 proc. pożyczki narodowej. 
X ZABAWA W STRZELANINĘ. Przed 
kilku dniami przybyły w odiwiedziny do 
Saczodrkowic, mieszkaniec Prądmóka Bia- 
lago, Jan Cieślik, popisywał się przed 
panną Siamisławą Ciedikówną w Sztzodr 
kowicach strzelaniem z rewoliweru, Trzy 
mazy strzelił w ziemię, a czwarty mz uwgo- 
dzi Cieślikówmę w pachwinę. Kula pnze- 
szła na wylot i ranmą musiano odwieźć do 
szpitata krakowskiego. 

X RUCH LUDNOŚCI W POW. OL- 
KUSKIM. W nb. toku mach ludności w 
pow. Olkuskim puzedstawiał się. jak na- 
stępuje: małżeństw zawarto 139%, mro- 
dzeń 4617, zgonów 1980. Przynost ilościo- 
Wy wynosi 2637 os. procentowo 57. 


== 


- KRONIKA MIECHOWSKA. 


Z Będzina na wieś 
ABY FABRYKOWAĆ PIENIĄDZE. 


W dn. f1 bm. Sąd okręgowy w Kiel-- 
na sesji wyjazdowej w Miechowie 


SKIOR JE RAZ AOHRODBAE 


skazał mieszkańca Będzina, Wita Nowa- 
ka za fabrylkowanie pieniędzy w Woli 
Więcławskiej, gm. Michałowice, paw. 
Miechowskiego na 6 lat więzienia z poz- 
bawieniem praw. 

Gospodarz tej wsi, Bronisław Stojek za 
udzielenie mieszkania Nowakawi, gdzie 
fabrylkowamo falsyfikaty, został skazany 
ma 2 lata więzienia z pozbawieniem praw 
na 2 lata. 


——— 
X ZA ZABÓJSTWO SOŁTYSA. Mieszka 
niec wsi Tnzebienieq gm, Golkza, pow. 
Miechowskiego, Franciszek Wątarek zo- 
stał skazamy pnzez Sąd okręgowy w Kiel- 
cach na sesji wyjazdowej w Miechowie, 


NIEZWYKŁY 
Olbrzymi samochód, służący do 
gon, a na nim uato 


ŻYCIE GQ 


e. Widok zaiste niezwykły. 


SPODARCZ 


środa 15 marca 1935 roku. 


Ni A. 


w dn. it bm. ma 5 lat więzienia za za- |] wiednich paad ika chy p sy ena ħi. po- 

PRE e cj wisi, Stami a Km. | czynając lu gości mt h en: 
sm i tej wii, Sbmisława Krew ne zasady atosować należy jedynie dla fil- 
ROTE: mów posiadających stampile temat polski” 
X 2 I PÓŁ ROKU WIĘZIENIA ZA PO-| w" wypadkach za film pełnoprogramo- 
BICIE. W dn. 11 bm. został skazany w| mniej 900 metrów dhagośd o oe. 
Miechowie Stefan Szymański z Siedlisk, | SCĄLENIE PODATKU PRZEMYSŁOWEGO 
pow. Miechowskiego, na 2 i pół raku wię- |OD OBROTU. Ministerstwo skarbu zamierza 
ziemia za ciężkie uszkodzenie ciała Bo- zksałizówać scalenie Bodatku E 

M . A SWE - również w gałęzi papiemniczo-pić- 
SE + LR m eż, oli. miennej i szklano-porcelanowej. W związku 


z pourran samorząd CI. ża 
5 it do zebrania szczegółowego materjału, 
X POŻARY W MIECHOWSKIEM. Obe- | Biędoownego dla umlalenia wysokości eta 
gdaj wskutek pożam spaliły się: dom, | wek scalonych. 
oraj aai Eea dzia molmicze Janaj GIEŁDA ZBOŻOWO- TOWAROWA. 
Muszyński be, icach, gm. Niesz- Pszenica jara czerwona szkłista 775 g-l 
ków. Straty znaczne. 18.00—13.50. Pszenica jednolita 742 gd 1800 
18,50, Pazenica zbierana 731 gA 17.00—17,50. 
Żyto I st. 700 g-l 14.50—15,00. Żyto II st. 687 
gA 1425—1450. Owies I ot. (niezadsezczony) 
497 g-l 15,50—16.00, Owies II at. zadesz. 
czony) 468 g-l 14.50—15,00. Owies III (zadesz- 
czony) 438 g-l 14,00—14,50. Jęczmień browar- 
ny 689 g-l 19.50—20,50. Jęczmień 678-673 gA 
18,00—18.50. Jęczmień 649 g-l 16.00—1650. 
jęczmień 620,5 g-l 1550—16.00. Mąka pezen- 
na gat, LB 0—43% 3100—33,00. Mąka pezen 
na gat. I-C 0—55*%/% 29,00—51,00. Mąka pezem- 
na gat. I-D 0—%600/: 27,00—29.00. Mąka pezen 
na gat. I-E 0—%65% 25,00—27.00. Mąka pezen- 
na gat, II-B 20—%65*/a 25,00—25,00, Mąka pezen 
na gat. 11-D 45—65*/e 22,00—23.00. Mąka pszen 
na gat, LI-F 55—%65%/a 21,00—22.00. Maka pszem 
na gat, I-G 60—4657/e 20,00—21,00. Mąka pszen 
na gat. I-A 65—70%/ 15.00—16,00.Mąka żyt- 
nia gat. 0—550% 23,00—24.50. Mąka żytmia 
I gat, 0—%65% 22,00—23,00. Mąka żytnia II 
gat, 16.00—17,00. Mąka zytnia razowa 17,00— 
1800. Mąka zytnia poślednia 14.50—15.00. 


KRONIKA ZAWIERCIA 


X POSIEDZENIE KOMISJI Onegdaj 
ołdbyto się posiedzenie komisji finansowo 
amczej Rady miejskiej w Zawier- 
wu na któnem został szczeęgóławo rozpa- 
trzony i mchwalony budżat m. Zawientia 
WIDOK. ma r 1985-36. 
wagonów kolejowych, na samochodzie wa- |X WALNE ZEBRANIE LOPP. W ub. 
sobotę odbylo się doroczne walne zabra» 
nie delegatów kół LOPP. z powi Za- 
wiermiańaskiego. Zebranie zagaił prezes p. 
Józef Czarnota, poczem przewodniatwo 
objął wicestarosta p. Wł. Goroń. Spra- 
woazdanie z działalności zarządu skiadał 
prezes Czannota. W ub. roku zorgamizo- 
umowa | "ano 10 kół w powiecie i mieście. Obec- 
nie obwód zawiemńański liczy 61 kół z 


Postulaty polskiego kupiectwa 


W lokalu Stow. kupców polskich w War |spnzedany w dkilępie fabrycznym, przy ra- 
szawie dbradował zjazd delegatów naozel |cjonalnej kałknlacji, nie może być tań- 
nej rady zrzeszeń kupieatwa polskiego. |szy od tego samego towaru sprzedawane- 


6668 człcenikami, W kołach przeprowa- 
dzono odpowiednie wyszkcjanie człon- 
ków. Zarząd poczynół stinamia celem urzą 
dzenia lądowiska pod Zawienciem. Na 
kursach  przeciwgazowych  wyszkolono 


Na zjeździe vym były reprezentowtne or- 
ganizacje kupieckie z następujących o 
śnodkków Polski: Bydgoszcz, Grudziądz, 
Katowice, Kraków, Lwów, Łódź, Poznań 
i Wilno. Warszawę i podległe jej tery- 
tonjaknie alsqęgi reprezentowali przedsta- 
wicielle Stowanzyszenia kiypeów polsikich 
i camtralnego Związku deńtaliczngo kku- 
piectwa Ch.rześcjańskiego. 

Na porządku dziennym obnad były na- 
stępujące sprawy: zrzeszeń przymuso- 
wych, sklepów fabrycznych, administra- 
cyjnego regulowania cen na artykuły pa- 
wszechnego użytku, reformy opłat za 
Świadectwa przemysłowe, umowy o nan- 
kę w handlu na podstawie nowego pra- 
wa przemysłowego, realizacji przepisów 
ustawy w zaknesie cenausu kupiedkięgo 
i inne, 

W pierwszym piumikcie porządku dzien- 
nego omawiano sprawę zrzeszeń przymn- 
sowych. Po obszemej dyskusji nad *em 
zagadnieniem postamowiomo powołać do 
życia specjalną komisję, któna apnacaje 
projekt ramowego statutu przymusońej 
organizacji. 

W wynika narad mad sprawą skłiepów 
fabrycznych powołamo przy naczelnej 1e- 
dzie stałą komisję, mającą za cel obronę 
kupiectwa przed niebezpieczeństwem eli- 
minowania przez przemysł kupiectwa de- 
talicznego w aparacie wymiany. W u- 
chwalonej remokucji, odnośnie tej sprawy, 
zjazd atwierdza m. in., że: 

„Sprzedaż towarów za pośluednictwem 
sklepów fabrycznych nie przynosi žad- 
nej konzyści dka konsumanta, gdyż towar 


Kronika gospodarcza. 


LIGA DLA DROBNYCH RZEMIEŚLNI- 
Ków. Ważny okólnik ogłosiło wczo:ai M 
nistersuwo skarbu. Dotychczae r-emieśla.cy 
vlll-ej kaiegorji, którzy wyjeżdżali ze swa- 
mi wyrobami na targi, odpusty i jarmarki 
musieli się legiiymować dodatkowem świa- 
dectwem, jako drobni kupcy. Uciążliwy ten 
rzepis zLiesiona. Okólnik wyjaśnia, że zwy 
kia karta rzemieślnicza raz śŚwiadecrwo 
przemysłowe VIIl-ej kategorji najzupeła-j 
wystarczą. 

PODATEK KOMUNALNY OD PRZEDSTA- 
WIEN KINEMATOG®AFAZNYCH. Zgodnie 


go przez kupca. Przeinysłowiec prowadzą | 225 osób. Dochody obwodu w ub. roku 
cy skipy fabrydane, musi bowiem ob | wyniosły 15898 zł. 92 gr, rozchody 
ciążyć tower sprzedawamy w tych skie | 5877 zł. % gr. W kasie na 1 stycznóa rb. 
pach większemi niż indywidualny kupia |yyło 21 zł, 56 gr. Preliminarz hudżetowy 
kosztami handlowemi, płynącemi z po |na rok 1935 uchwalono w wysokości 
tirzeby wydatkowania poważnych sum ta | 17800 zł, Daląqgatam na walny zjazd okre- 
kantmolię i administnację własnych skle- | sowy wybrano prezesa obwodu. Podział 
pów”. i pracy w zarządzie nastąpi na najbkiższem 
W rezolucji, powziętej w sprawie ad- „posiedzeniu. 
ministracyjnego regulowania com rada| Obwód zawierciuński LOPP. wyłowzał 
stwierdziła między innemi, że „nawet w|w ub. ndku dużą aktywność co było nie 
wyjątkowych wypadkach, kiedy inter- | watpłiwą zasługą prezesa Czamoty i p- 
wencja władz administracyjnych przy u- | instruktora. 


staleniu ceny może być doraźnie uzasad- X KREWKI GOSPODARZ. W ub. po 


niona, to powinna ona zmierzać w dro-|^ 7 OG ż 3 
d Kani czii nieckziałek liczni przechodnie na ui. Pil- 
ze wykorzystania w tym chu wolnych WRA I EO 


ongamizacyj kupiedkich za pośrednictmam FE 
samorządu  goapodanzego, a nie przez wybicia szyb w oknach pnzez gospodarza 
A. Gnalkowskiego w mieszkaniu mieja 


władze policyjne, których represje stwa- |. : : 
aja wokół kunon polskiego iepezyja ie? P. Droga Goapodarz "y 
zne nastawienie szerokich M e. To 
R ch sfer społeczeń 36 szyb. Policja prowadzi dochodzenie. 
Na podstawie ostatnich doświadczeń | X WYJAŚNIENIE. Na akadamji papie 
stwierdzano pozatem, że współdziałanie |dkiej w Zawierciu śpiewał chór „Liry 
czynnika administracyjnego z organiza- |pod buiutą p. Brombiika, a mie chót 
cjami gospodarczemi dało lepsze rezulta- |.,Lutni*, jak to mylnie wydrukowano. 
ty, R interwencja organów policyj- | ama 
ny tó uderzają jedymie w amatmie 
Sio - wymiany, =21 © Jąprzeda or ideta ODPOWIEDZI REDAKCJI. : 
licznego. S. Kazanecki — Saturn. Premje książ 
Pozatem uchwalono rezotucje w innych | kawe otrzymują tylko prenuma:atocz)* | 
sprawach, z pośród których na specjalne | Radzimy zaprenumerować K., Z. albo 
podkreślenie zasługuje zagadnienie wy-|wiem w teu sposób skompletuje Pan s% 
korzystania uprawnień, przewidzianych |bie własną bibljotekę, otrzymując “2 
w ustawie przemysłowej w zakresie wpro | miesiąc tom ciekawej i zajmującej Po 
wadzenia cenzusu kupieckiego, Inne | wieści. : 
przekazamo do dalszago opracowania. P. Lucyna Sadowska w Sławkowie 
Korespondencji Pani nie zamieścimy: 
Przy okazji może zechce Pami odwiedzić 
; redakcję, celem udzielenia pewnych w9 
z obowiązującemi przapisami, w wypadkach jaśnień. 
gdy w czasie jednego przedstawienia wy- 
świetlane są dwa filmy pełnoprogramowe o 
różnej skali podatkowej i skutkiem tego od 
każdego filmu mależałby się podatek komu- 
nalny według różnych stawek, podatek ten 
powinien być wymierzony wedlug średniej 
arytmetycznej obu stawek. Wobec tego, że 
przy stosowaniu tych przepisów  nasunęły 
się wątpliwości, jakie filmy nałeży uważać 
za pełnaprogramoawe, Ministerstwo spraw we- 
wnętrznych wyjaśniło, że za filmy pelno- 
programowe uważać należy takie filmy, któ- 
Ie w zasadzie mogłyby iść przy odpo- 


ia | 
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Andersen i Marusarz skaczą 


Kornel Makuszyński na skoczni w Zakopanem 


Znakomity masz pisarz Kornel Maku- 
Szyński nosi słońce w herbie i sercu. 
eimie, kiedy słońce nie dochodzi do War- 
Bzawy, Malasia wyjeżdża na jego 

śpoflkanie w Tatry į radosnem okiem spo- 

Blada na hopki ludu narciarekiego. 

Z ogłoszonego feljetonu w ada 
Warszawskim“ pozwalamy sobie wziąć u- 
stęp końcowy, opis skoków narciarskich. 
Zupełnie mowy podejścia i walory 
stylu pozwolą ytelmikowi zmęczonemu 
5warą sprawozdań technioznych odetchnąć 
innem powietnzem. 

Była to miedziela, słońcem pachnąca. 
Oidkająca bursztynem złotej patoki, prze 
ibana błękitem, lamowana arebuem, co 
© górach bladym uśmiechem połyska, 

awet bura, zjeżona, ostra szazecina la- 
£ów, wydawała się jakak miekka w swej 
Zzamiałej, zwiędłej zieleni. Ciężkie kro 

padały z okapów, jak łzy radości. 

. przez las od wezeanej godziny wił 
mę czarny, przerywany wąż tysięcy lu- 
zi, dążących pod akoczmię namiavską na 

akwi. Jest to północny stok, więc śnieg 
łu leży stateczny, mroźmy i zbity. Z wy- 
sokiej „loży“ patrzę ma ogromne zbioro- 
Wisibo manodu: jeszaze nigdy <hyba nie 

tn tylu tysięcy. Tłum stoi, głowa 

Drzy głowie, a każda jakoś jaskrawo się 

benwi, jak kwiaty. To tylko różnokoloro- 
| WE ompki, a nie pefirość pizyrodzona pol- 
kich głów. Wspaniale, wspaniale! Tłum 
Mimi, zada, poknzykuje. Wszystkie spoj 
| nia dkienowane ku gónze, skąd będą 

Wyłatywmaty tudzikie pilaki. Za chwilę roz- 
Poozmie się widowisko. jedno z najpięk- 
| Biejęzych. pokaz ludakiej odwagi, aprę- 
Zyskości, siły i zgraltności. Niby nikomu 
fò niepotrzebne, ale, jak mówi Rostand: 
Miawszysiko to, 00 piękną to jest po- 
Zyteczne", Wiele ma świecie jest potnze- 

Mych i miepotnzelhmyh nzeczy; jest to 
) zapiawa nmdinej pońnarwy, radoany 

Obnzyk milozącego życia; skok ponad 

co jest płaskie, jalk ziemia i co tak 
za, jak wąż. Tam na sztzynie wzgórza, 

kad za chwilę dkakać będą w szalonym 
Barywie pędn młodzi udzie rodzi się 
Mliwaga i ómiałość, pewmość decyzji i w 
hie statową zbita detanmincaja, które 
lego chłopaka nie opuszczą przez całe 
jcie. Przez piizepaść powierza niesie go 
o pęd, ałe ambicja, szlachetne 
Jpółzawodniotwo, żądza zwyciestwa. 
rj do jedna z form szlachetnej walki. 
en śmiały chłopiec, który się waży na 
zdawałoby się Śśmiewtelmy, nie za- 
| Maha się nigdy; będzie an żołnierzem 
Pierwszorzędnym, będzie  kziowishiem. 
któ o byle co mie porazi. Hie Krokiew, 
"IC gatta! Piecuch. niedonajdk i nerwowy 
Liezguła, nie pojmie tego pięknego mon- 
wu. Tem, co się kurazaweo trzyma spó- 
ibicy mamy zami i sztmmzago ogona 
d apromisu, patumy ze zgrozą na tych 
ałyłów skaczących w białłą pnzepańć. 

O © oni walczą? Stawką główną jest 
mn. Do zawodów siae coś pięśdziesię- 
„M Polaków, dwu Szwedów, i dwu Nor- 
arów. Podniecemie jest talk gorące, że 
Mi śnieg. gdtyż jeden z tych Nomwegów. 
eman jest djabłam pierwszonzędz:ym 


Eoanym ma świecie  człowielkiem - piba- 
Bom, Och. żeby takiego zwyciężyć! 


r 

i ięć tysięcy ludzi, opętamych tą ea- 
ką myślą. rozprawia z sobą gorączkowo. 
Alin azamse, tai swoje niepokoje. Na 
€j pochyłości skoczni wbito tablicę. 
Qdmalowaną ma niej cyfrą: 74. Ozna- 
a to, że na tej ekoczmi nzyskano rekor- 
dkok, długości 74 metry. Jest to jej 

h P graniczny, szozył jej damy i chwa- 
% Dzień dzisiejszy zepowiada jakie 
k je, jest noadngany dreszczem ocz- 
ionia, ten słup ceramiczny dnzy również 
by chłopaki, najbardziej wtajemniczo- 
mają w oczach dziwme błyski. Już 
Medali narty Amdersena, oglądali jego 
kai widzieki jego uśmiech. Panowie 
| Ten Norweg uśmiccha się zbyt 
Aiie., Walka będzie zawziela, bo na- 
Maja poważne miny. Szwedów od eza- 
K Jemerała Millera nie bojamy się. ale 
(M Norweg, ten Norweg! Powoli, aby 
Umonić naweł kropelki siły, włazi ma 
oranie jeden z braci Mamisarzy. Nale- 
tip dzieć, że ile jest tańtnzańskich szczy 
tyle jet chyba braci Marusarzy, i 
Na) narcjamze paześwietmi. Na tym, 
R 27 pnie się w górę, największe 
„ damy nadzieje. Kiedy mnie mija, 
Gicho: — „Staszek! Trzym się 
Apie"! Za mim biegną „adjmtanci”, 
nin, małych chłopaczków, w przełko- 
ię ża akono idą tłumnie, to się om 
zmeczy. Niose mu marty, chcieliby 


Śnieg zmiańać mu sprzed móg. 

Już skaczą! Najpierw baz rozbiegu, o- 
stmożnie, jakby badając dkocznię. Tłum 
azemunzę, (bije oklaski, alle słabo. To do- 
piero jedinoalkitówika przed pięciasiktowym 
diraimaltem. Można marihmąć ręką. Ten i 
ów wylkopyrlimął, innego talk prasnęło że 
ziemia zajęczała i pyta: „Czyś sobie cze- 
go mie zrobił, miły synku?“ Synek, twan- 


[dy dmb, ma kości z żelaza, a głowę ze 


shali. Nie mamy jednak czasu patrzeć na 
koziciki mimormm gentium nannanam, 
gdyż samen, nosnący, jak ciasto, zapowia- 


da skok jałkiegoś prymnusa. Skacze Szwed | Ohylba 


Na monową Krystymę! Ddkinze skoczył i 
pięfkmie, ale się wylkoąpyntnął. Wybi dzin- 
rę w polskiej ziemi i ledwie powstał, tak 
go serdecznie do siebie przytuliła. Sko- 
ony? dmygi Szwed i wybił dziurę obok. 
Podnieśli go, bo kuleje, i wilacze za soba 
mogę. Nie gą przeto groźne te imperbore- 
je. Tem śmielej skaczą nasze chłopaki, 
coraz dalej, conaz piekniej, ale tam ra 
górze, w czarnym lesie, dioi dwu, między 
którymi walka ię nozagta: Polak i Nor- 
wag. Skocznia jest podziurawiona, więc 
tnzeba ją „poszańkować'” 

Do tej rablaty nwą się dziesiątki chħo- 
pakóm ochotników, kitórzy ubijają Śnieg 
ma wielkie dkkłki. Jnż! Tłum zalkołysał 
się, skupił i zamarł w milezeniu, Głośrdk 
zapowiada odhrypłym, pijackim głosam 
że skacze Słiarmy Norweg. Piialk -czlowiek 
ubltinat rozpędu, odbił się od progu, jak 
pilka, jest w powie:rm, wiosłuje rękami. 
piękny, Slltzny, oudowny. Głośne „aaa“! 
zachwytu goni za mim. Czort ten, tedwie 
dotkmal ziemi, w szalonym pędzie odwina- 
oa głowę i patrzy, co ogłosi tablica. 69 i 
pół meira! Dużo... Wspaniały siyi... Okia- 
dki są potężme, semdedznie gościnne. Po- 
każ nam teram, Mamusamzu, ie ty wydło- 
lisz! Staszek Marusarz. zakiat zęby. wście 
kał się we wnętrzu, apojrzał w dół, jak 
bik i jezda! Leci, leù, daje się, że 
wiatrem poleci... 71 metrów! „A amfiteatr 
omdat“! Mój Wlach szaleje z zachwytu, 
jaki Francuz głośno wykrzykuje, cieszą 
się góry, chłopaki wrzeszczą, Makluszyń- 


FR 
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75 Polaków jedzie na Olimpjadę. 


Przewodniczący Polskiego Komitetu 
Olimpijskiego, pułk. Głabisz wysłał 
do Berlina list z zapewnieniem udzia- 
łu w olimpjadzie berlińakiej akolo 75 
polskich sportowców. 

Polska wyśle drużynę piłkarską. 
drużyny gier sportowych, ośmiu lek- 
koatletów, 8 bokserów, 10 wioślarzy, 
Pa szermierzy i MY „żę l ię Pol- 
ska weźmie również udział w ołimpja- 
dzie zimowej w eer Pela 
chen 

Zniżki kolejowe dla sportowców. 

W związku z nieprawnem niejedno- 
krotnie korzystaniem ze zniżek  kolejo- 
wych d-ca 11 pp wydał zarządzenie te- 
gulujące tę sprawę. Obnawięzuje ono na 
teremie całego Zagłębia Dąbr. Kluby i 
organizacje chcące korzystać z 50%/ nigi 
przy przejeździe kolejami muszą składać 
zapotrzebowanie za pośrednictwem swych 
władz zwierzchnich. Zniżki wydawane są 
tyłko ma imprezy amatorskie. 

Z podkolezjum sędziów p. n. 

Podkolegjum sędziów piłki nożnej w 
Sosnowcu  obecmie jest reprezentowane 
przez swego Prezesa, zmainęgo sędziego i 
sporttowica p. A. Słomazyńdkiego, kitóry 
daje rękojmię, że zawikłamia i nieporo- 


SPORT 


ski drze się, jak opęisiniy, wrony drą się. 
przerażone, 

To jednak nie koniec. Będą s%ialkaki po 
raz dnmgi; mawu Szwedły całują polską 
ziemię, znowm tem i ów, munkuje, jak 
płymalk, inni skaczą wspaniałe, fimwają, 
jak ptaki. Ahe tenam.. temz... Teraz od- 
będzie się pojedymelk: Amdersan — Ma- 
musarz. Polak skajrae pienwezy. Ducha w 
sobie naprężył, oczy nozisknaył. ręce noz- 
łożył, jak alorzydła. Knzyk tłumu, jak 
wicher dosięga go w górze. O jakże 
wiqpanialie dkoazył! Znowu 71 metrów... 
| mu już mikt mie da rady. Ten dije- 
bea dkaczący to górlsikie dziecko, sym 
śniegu i (kmat wiatma, jest nieporównamy. 
Te Staszek, daj «i, Boże zdnowie! Hej 
tam, pamie Amdiersen jakże będzie? Pam 
Amdersen śliczny chłopie. stiafioma spre- 
żyna. dinje się do dkoku., jak tygrys. 
Odbił się potężnie i mumął w pnzepaść: [er 
di, leci, wciąż jeszcze leci. Czy to się ni- 
gdy mie skończy? Prasnął nentami o snieg 
aż zagrzmiało_ Timm zamarł w oczeki- 
wanin nagłe cisza krzyknęła mozpaczii- 
wym mrzaskim: 76 metrów! Słup graniaz 
ny 74 zaclrzał i padł w śnieg. Witady dzie- 
sieć tysięcy ludzi złątwzyło okmzyki w je 
dem ognamny, ibumabiwy, pod miebo bijący 
gejzer. Lojalnie, uczciwie, szczerze 
szono chwałę kmdzoziemce co wspamiale 
zwykiężył w szlachitnej walce. Ach, to 
było piękne... I Pdlak był andowny i ten 
Norweg bajezmy. Uścismefi się obaj, 
mistrz Polski i cudzoziemiec, dwaj dja- 
błowie śnieżystego piekła. Ambo me 
Tiomes. Gadali do siebie długa jedn po 
polsku, dmegi po monwedku i jeden dmo- 
giego nie rozumiał ami w ząb, ałe jeden 
i dugi doskonale wiedział, że jeden po- 
wiadał do drugiego. że ten pierwszy jest 
badziej rycerski od drugiego, a ten dno- 
gi od pierwszego. 

Zdaje mi się, że zaczynam bredzić... 
Waniem temu tem dzień cudowny., co sie 
ze śnięgu wyłonił Jeny. jak krokus. 

Kornel Makuszyński. 

Zakopane w marem. 
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zumiemia z sędziami w bieżącym moku 
nie będą miały miejsca, 
Zmiama adresu Okręgu. 

Okręg w Częstochowie zmienił dotych- 
czasowy adres, który obeanie brzmi: Kiel. 
ZO.PN. Częstochowa wi. 2 Aleja za. 
19. m. 4. 

Konferencja piłkarzy. : 

W związku z decyzją powziętą na pier 
wszej konferencji z klubami dmta 16 ety- 
comia r. b, zanząd Podakręgu zwołuje 
konferencję, która odbędzie się w Będzi- 
nie w sali obrad Rady miejskiej m. Bę- 
dzina, Magistrat ul Kołłątaja, I piętro. 

Konfermcja ta adbędzie się w niadzie- 
lẹ dnia 17 bm. o godzinie 10 min. 30 nano, 
w celu umożliwienia wszystkich klubom 
wzięcia w niej udziału. Ze wzagłędu na 
rozpoczymający się sezom piłkarski, Za- 
rząd Poddkręgu wzywa wszystkie kluby 
sportową aby na tę komferencje wysła- 
ły swych przedstawicieli i aby bezwagle- 
dnie przybyli kierownicy sportowi, kapi- 
tanowie drużyn i możliwie po kilkn gra- 
eny, a to pod rygorem samikcyj karnych. 
K. S. Solvay — o: ` P. „C. G. Schön“ 


Dnia 11.3.35 w sali C. G. Schón 
odbył się rewanżowy mecz ping-pon- 
gowy pomiędzy K. 5. Solvay, a O. S. 
P. „C. G. Schön“ z wynikiem 4:3 na 
korzyść O. S. P. „C. G. Schön“. 


Chińska galanterja 


Przygoda Paryżanki w ambasadzie chińskiej 


Co kraj, to obyczaj. To, co u jed- 
nych uchodzi za najwyższą kurtuazję, 
u innych jest uważane za imperty- 
nencję. Doświadczyła wej prawdy na 
sobie pewna Paryżanka. która miała 
sposobność znalezć się u ambasadora 
Chin na przyjęciu, na którem znaj- 
dowali się przeważnie tylko Chiń- 
czycy. Podczas wieczerzy podawano 


we, orkiestra grała tylko charaktery- 
styczne utwory muzyki chińskiej, o- 
becni panowie, przeważnie przedsta- 
wiciele chińskiej arystokracji, oka- 
zywali damie tak uprzedzającą grze- 
czność i cześć, iż przechodziła ona na- 
wet europejskie pojęcia o gałanterji. 

Dama była zachwycona i aważala. 


5 jwykwintniejsze potrawy narodo- 


ogło- | był 


że Chińczycy przewyższają jeszcze 
pod tym względem średniowiecznych 
trubadurów. 

Jej sąsiadem przy stole był młody, 
bardzo wytworny Chińczyk, dosko- 
nale władaj językiem francuskim, 
Rozmowa zeszła na wiek ludzki. 

— Przyznam się panu — rzekła da- 
ma — że zupełnie nie mniem ocenić 
wieku Chińczyków. Czy wy macie 
podobną trudność w ocenie wieku 
Europejczyków. 

Chińczyk za całą odpowiedź u- 
śmiechnął się dyskretnie. 

— Pan milczy? — pytała dama da- 
lej. — Obawia się pan dać mi odpo- 
wiedź? Ażeby panu to ułatwić, po- 
wiem panu to, czegobym nigdy nie 
zdradziła Europejczykowi. Mam - 
dzieści lat. Czy byłby pan to zgadi? 

Chińczyk otworzył oczy ze zdumie- 
niem i zaczął się śmiać. 

— Ach, pag przesadza w grzeczno- 
ści. Nie byłby pan posądził mnie o ta- 
ki wiek? Na ile mnie pan zatem osą- 
dził? Na dwadzieścia, dwadzieścia 
pięć? 

Chińczyk energicznie zaprzeczył: 

— Ależ nigdy w świecie — rzekł z 
najwyższą galanterją. — Gdzieżbym 
śmiał. Sądziłem, że pani ma conaj- 
mniej lat pięćdziesiąt! 

Warto było zobaczyć w tej chwili 
oblicze damy. A przecież Chińczyk 

RA że powiedział m` 
komplement. jego ojczyźnie bo- 
wiem przypisywanie komuś podeszłe- 
go wieku jest oznaką czci i szacunku. „ 


gaga POLSKI 


SENSACYJNE ARESZTOWANIE. 


W poniedziałek, dnia 11 bm. zoatał au 
wesztowany na polecemie sędziągo śledcze 
go b. dyrebior naczelny Tow. budawy o- 
vedli w Gdyni, inż Henryk Jezierska. 
Aresztowanie mastąpiło w związłou z wy- 
kryciem we wąpomnianem Towarzystwie 
powańnydh madnżyć onaz fałazermyw. O 
nadużyciach tych opinja publiczna była 
ad dość dawna poinformowana. Dacho- 
dzenia na życzenie kamisanza nządnu pro- 
wadzone były już od kilidu tygodni i cat- 
kowicie potwierdziły podejnrzemia o nar 
dużycia, Wobec wejścia sprawy T.B.O. 
ma drogę dochodzeń sądowych sprawu ta 
zatacza Coraz szersze luogi i należy się 
spodziewać dalezych aresztowań. 


NAPADY BANDYCKIE. 


W ttych dnaach w mocy dokonano pod 
Warszawą dwóch napadów  bamdydkich. 
We wsi Marysin, do mieszkania właści= 
ziela aklepu Jama Kocewy  wtarpneła 
czterech  zamefkawanych bandytów, uz 
hrojonych w rewolwery i satylaty. Ban- 
dyci steroryzowali domowników, naikryki 
ih pierzyną i po spllondrowaniu mi*sz- 
kania abiegili. Powiadomiana o napadzie 
policja zarządziła pościg, zsłrzymująt 
dwóch nezestników napadu, Jeden z nich 
niedawmo opuknił więziemie świętoknzy- 
skie, gdzie adsiadywał karę 10-letnicgo 
więzienia za mapad. Dmuigiągo napadu do- 
konano w pow. Ganwolińkim, na kolor 
nii Śwoła. Do mieszkania Stanisława Dior 
docha wtiangmęło tnzach uzbinojoasych banr 
drytów, któy obnabowaki mieszkanie i 
zbiegł. 

STRASZNĄ ŚMIERĆ CÓRKI 
KOLEJARZA. 

Na tanze kalejawym obok Cukrowni 
Nakħo znaleziono straszliwie zmasakro- 
wane zwłoki 194etmiej Ineny Tracińskiaj, 
oórki (kolejarza z Nakła. Przejeżdżające 
pociągi poroznzucały «części ciała nie- 
szczęśliwej ma przesiinzeni 100 metnów. 
Pierwotnie sądzono, że popełniła ona sa- 
mołbójstwo na skutek silnego nazstroju 
nenwowego. chcąc uniknąć umieszczenia 
jej w zakładzie dla umysłowo chorych. 
Z zeznań świadków wymika jednak, ża 
zachodzi tu naczej niesztwęśliwy wype- 
dek, jakiemu uległa bląlbająca sie ma to- 
rze dziewczyma. 


RZ ZEE o) 
PIĘKNE SŁOWA. 

W pewnym garnizonie jest dowódca. nie- 
nawidzący alkoholu. Aby nauczyć żołnierzy 
uniknia alkoholu, dowódca ten kazał w 
koszarach porozwieszać tablice z napisami: 

„Alkohol zabija!” 

Nazajutrz znalazł na tablicach dopiski: 

„Żołnierz nie boi się śmierci". 

Rzeczy ciekawe SRiś— ei 


„CURTER ZACHODNI“ 


PROGRAM RADJOWY jT 


śpiewa 


„HALLO! TU LUDOŻERCY!* polskiej ideologji itycznej” (w 500-lecie pa 
W środę dnia 15 bm. odbędziemy na fa- śmierci Pawła Władikowica) odczyt wygł. dr. polska 
lach etem podróż do.. kraju ludożerców. A. Niesiotowska, 17.15 II audycja z cyklu |= 
Podróż rozpocznie się o godz. 1545, żadnych „Tamiec w literaturze skrz wej i forte- 
przygotowań mie potrzeba Wystarczy siąść pianowej”. Wykonawcy: Stella Dobryszycka 
przy głośmiku i słuchać amdyoji, którą mada | fort. i T. Zygadło skrzypce. 1750 „Książ- 
rozgiośnia lwowska, Audycja, bardzo Tą ka i wiedza *: „o, slownika nr aoi 
inalnie ujęta, ma charakter międzynarodo- na” LuwinmiAariwygi. zugenjUez, WSK]. 
a Bizne osiem języków ea 18.00 Józef Schmid: śpiewa (płyty). 18.15 We- 
i nieeuropejskich, Autorem i jedynym wy- | oly sketch pt. „Mili ludzie” p-g Rogera Fer- 
komawcą jest znany z „Wesołaj fali“ wininoz dinamda. 18.50 „Polska opowiadanie dla dzie 
grotadki i charakterystyki Adolf Fieischer. ci z cyklu „Cuda i dziwy“ pióra R. Celiń- 
skiego. 18.45 Koncert ork. mand. Związku z w 
TRIO FORTEPIANOWE A-MOLL drakarzy Seweryna Śnieckowskiego. 19.15 Po 
STEFANA MALINOWSKAEGO, gadamkę z cykim „Gospodyni śląska" wygł. 
Dnia 13 bm. w środę o godz, 2140 wyko- p. Kamila Nilischowa, 19.25 Wiadomości apor- 
aane zostamie przed mikrofonem warszaw- towe. 19.35 Krótki recital Śpiewaczy Alek- 
skim trio Amol Stefana Malinowskiego, kom sandra Karpackiego, 19.50 T'eljeton opa i 
pozytora o szczerym talencie. posiadającego 20.00 Sonaty na skrzypoe i fortepian w wyk | ===. J 
już w swej teœ kompozytorskiej ezareg pie- prof. Józefa Centnera — skrzypce i prof Jan Kiepura 
Śmi i utworów kameralnych w ywanych Aleksamdra _ Bra :kiego —  foritepian. x p 
na estradach krajowych i zagramicznych. — 2055 j pracujemy i żyjemy w pod niebem 
Trio a-moll otrzymuje w radjo doakonałą Polsce, 21.00 Koncert ropinowsiki w wyk lazarowej 
obsadę, złożoną z artystów taj miary, «o Zygmunta Dygata. 21.30 Porady _radjotechni- nai 
Eugenja Thnitaka; Zofja Adamska i jerzy cme. 21.40 Stefan Malinowski: Trio fartepia- 
Lond. E nowe SZM N Enpi paste! ki 
skrzypce. Zofji Adamskiej—wiolonczela i Je- 
ŚRODA 13 MARCA. a mero Lefelda—fort. 20.00 Koncert reklamo- 
6.30 Audycja poranna, 750 W: pra | wy. 2215 Muzyka taneczna w wyk. ork. Fr. 
Ktyczne. 3.00 Audycja dla szkół, 11.57 Sygmal Witkowskiego. 2305 Skrzynka francuska, 
czasu, hejmał, 12.05 Muzyka w wyk. ork. A- am in POOR SA 


FSE) 
dama Furmańaskiego. 12.50 Chwilka dla ko- 


Środa 13 marca 1935 roku., 


KINO „ZAGŁĘBIE* SOSNOWIEC 


Największa sensacja filmowa 


želim tenorem 
polskim 


DLA CIEBIE SPIEWAN 


JANEM KIEPURĄ 


i jego partnerką jasnowłosą Martą Eggerth w rolach głównych 
Nadprogram: Tygodnik Paramountu I dodatek kolerowy. 


DLA MŁODZIEŻY DOZWOLONY. Początek seansów w dni powsze- 


dnie o godz. 4, 6, Bi 10-tej w niedzielę i święta ad godz. 3- 


ROBNE OGŁOSZ 


Nr. Zie 


Jan Kiepnra 
na masreie 
wytwornego 

statku 


Jan Kiepura 
Marta Eggertli 


para 
kochanków 


ENIA 


e E a 


. 
biet. 13.00 Polska muzyka ludowa i żołnier- Rzeczy ciekawe EMME GBI BA WILLA wieś w cen- T. 1 
ska (płyty). 1350 Cedula giełdy zbożowo-lo- ŚMI KUPNO Z | 0 miasta do Aprze- | budowlany, ogrodziii 
warowej. 13.55 Chwilka spoleczna. 14.00 Kon- NOWE ŹRÓDŁO ERTELNOŚCI. | . DA2 GRZYBY nią. Sosnowiec Legjo| 42 pręty przy ul Mo 
cart popularny. 1545 „Hallo, tu mdożercy'— Istnieje międzynarodowa nomenklatura ro-| 1 SPRZE prawdziwe borowiki nów 12. 1374| niuszki 2-a sprzedam 
wesola audycja muzyczna, 16.15 Chór Dana dzajów śmiertelności przyjęta przez wszy- wiankowe gat. I-a 7 zanz, — Wiadomość 
(płyty). 16.30 „Zmierzch feminizmu“ odczyt stikie wielkie państwa. Zawiera ona 189 po- PARCELA krajane 3 zi kilogram F b Kołłątaja 11 (dozor® 
wig: Krawczyńskiej. 1645 Pieśni połskie zycyj, ago cana R ao 200 prętów ogrodzona | plus porto, 'Kampski, arby wskaże). 
w wyk. Zofji Wyleżyńskiej. 17.00 „Twórca A PA E Aa e Gio rE przy ul. Królewskiej: | Kluszczany Wileńskie | lakiery, pokost i pen | mumuzzzznzzanw 
ir e . Alana ORSKZ ająca się do bu- 1332 | dale po cenach naj- Różne 
ZRENTGENOWANA MUMJA aint skl Ała Omi ryc DA ód niższych poleca: _ ST. 
JA. na łistę przyczyn śmiertelności jako now: | S9WY lub pod ogr Pietro PSK d Fart EE wół 
meme EEr pozycję mr. 190. Statystyka zgonów w USA | warzywny ido sprze- SPRZEDAM Pietranek, Skład Far Wann 
wskazuje następującą hierarchję émiertel-| dania lub wydzierża-j plac tanio, doskonały | i przyborów malar- ys z 
ności: grypa — 10.195 zgony, automobilizm— wienia. Wiadomość: | punkt Będzina. Zglo- skich. Sosnowiec, — wanienki 
10.168. tyfus—8.007. amgima meotoris 8,031 | Kofataja 11 (dozor- | szenia: filja „Kurjer“ | Mościckiego 15 (vis a TE ki, D 
nerki i wątroba—6.598, aikoholizm—1611_ (sr | c2 wskaże). 120 Będzin. 1546 vB) koda): z | EA TREE ka 
to cyfry za okres jednego miesiąca w ro- z : =] | tły ne bieliznę <7 
ku 1955 NOWOOTWORZONY CHRZEŚCIJAŃSKI SI! n. kominowe W! 


PLAGA KRADZIEŻY W LONDYNIE 
Minister spraw wewnętrznych, odjpowiada - 
jac na interpelację w Izbie gmin, zaznaczył, 
że liczba kradzieży z włamaniem powiększy - 
ła się w Amgliji ogromnie w ostatnich czasach. 
W samym tylko Londynie w czasie ostatnich 
trzech miesięcy liczba włamań do mieszkań 
prywatnych i sklepów  dosięgla cyfry 30 
dziennie. Jest to cyfra rekordowa. Ogółem 
w ciągu 3 miesięcy do 3f siycznia rb. zare- 
jestrowamo w ynie 3085 wypadków kra- 
dzieży z włamaniem. Z tej liczby nie udalo 
się dotąd policji wyświetlić okoliczności i 
wynaleźć sprawoów w 2673 wypadkach. 
NĄ 


ej 


| 


ORT GIN 
MIGRENO MEPYUSIE"-» wW Narn? 


mie KOGUTEK 
śRGOniEM KO ÓLE 


ŁASTOSGWANIE 


BÓLE GŁOWY ZĘBÓW, MIGRENA KEWRALGJA GRYPA 
i PRZEZIĘBIENIA, BÓLE STAWOWE KOSTNE ARTRETYCZNE GTE 
KOGUTEK 


danastis w APIEx aiu pEQ,IWOW ZETJX 
ORYG'NAT WIM OPŁ TWAMIU P 


TĘ 


Ostatnio nauka użyła promieni Rentgena w 
pracach odkrywczych, w szczególmości zaś 
posługuje się z powodzeniem przy badaniu 
mumij egipakich, Na zdjęciu mumija egipska 
enmet 2300 lat obok zaś jej odbit. Saa 
mologiczna wykazująca, iż mimo upływu 
męki wieków, zachowały się doskonale 
kości oraz jedno płuco. 


[in dówiękowe 


Moms 


Pogoń 


Nowopegońska. 


Swędtenie ciała oraz wszelkiego rodzaju wy- 


rzuty skórne usuwa 
KREM LAIN-AGE (z Kogutkiem) 
leat to idealny, nieszkodliwy kosmetyk, usuwa- 
jący wady naskórka tak u dorosłych jakiu dzieci 
R. M. Sp. W. Nr. 5333. 1205 


Od wtorku dnia 12 marca i dni następne 


Wzruszający film żysiowy w-g znanej powieśei Fannie Hurst, autorki 
„Bocznej Ulicy“ i „Zaledwie Wczoraj* 


IMITACJA ŻYCIA 


W rolach gł. urocza Cłaudette Colbert oraz Warren 
William i 3-letni genjusz ekranu Baby Jane. 


NADPROGRAM: 
Bilety od 25 gr. 


arcywesoła komedja p. t.: 
„NIESFORNA CZWORKA” 


Dziś premjera śmiechu i wesołości! 


KINO Adolf Dymsza 
„PAC Antek Policmajster 


w Sosnowcu ul. | Udział biorą: Cwiklińska, Marja Bogda. Fertner, Tom. 


Warszawska 2. 


w najlepszej i najweselszej 
komedji polskiej p. t. 


Początek o godz. 4. | 


SKŁAD SUKNA 


EDWARDA ROSINSKIEGO 


Telefon 7-61 SOSNOWIEC Warszawska 2. 


gmach kina „Palace” 
Poleca wytworne materjały z Chrzešcijańskieh Fabryk Bielskich, na 
garnitury, palta, kostjumy i płaszcze. CENY NISKIE 


lów sanitarnych —_* 
RATE CR > A 

ny bandzo przyst 
'e A. Hesse  Śosnój 
A 


wiae Orla 11 ta r 
Obuwie | 


nia na maszynie i gł 
ski do pantofelków. £ 
Przyjmuję obuwie $ 
uczernienia i raperi | 


LOKALE a 


POKÓJ 
z łazienką, wszellóe, 
mi wygodami z at 
maniem lub bez $* | 
zaraz do wynajędj, 
Tak będzie wyglądał pokój w wiosce olim- 


przy przystanku t yi 
ijskiej pod. Berlinem, w której mieszkać _wajow ym. elont 
będą zawodnicy, biorący udział w Olimpja- 34 parier froni 16", 
dzie 193% r. klatka I prawy baj 
nek 3 

RH 


KINO 


EEN 
39 ny światal 


Wesoła wdówka 


Doskonałe dzieło doskonałych twórców. 


|*laurice CHEVALIER, Jeanette Mac Donald 


Muzyka Franciszka Lehara 
Korona działalności Wytwórni M. G. M. 


Uczta Miłości 
Muzyki — Śmiechu! 


Najsłynniejszy romans muzycz- 


SOSNOWIEC, Redakcja: Piłsudskiego Nr. 4. 


S Wiersz milimetrowy jednołamowy: na i-ej Stronie, względnie przed tekstem 60 gr.; A Ą 
64. Skrytka zt. 62. ex 7 Ę A Po 10 w k s 
racja: Pipudskiego 4. Tel. 273. A w tekście 45 gr.; za tekstem 20 gr. Ogloszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz. o rabah ge aml Sa 
Redaktor naczelny. przyjmuje N szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm. za tekstem 35 mm.; w niedziele 20 drobnych ogł. 13.00 zł. 
A 11 ZMS OdL b > 2: 3 święta 25"/e drożej. Numery dowodowe płatne. Za terminowy druk oraz przestrzega- p: Re Hh PIL 
s A łu j Ą o t i robnych ogł. 4.00 z!. F, 
Rękopisów redakcja nie zwraca. t nie miejsca ogloszeń Admin nie odpowiada. Za każdy wyraz dodatkowy dopłaca sę po% 
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BĘDZIN, Małachowskiego 7. — CZELAWZ, J. Dembiński, Milowicka 5. — DĄBROWA GORNICZA, Krótka 11. — GRODZI*C, Kioak 
p. Łacińskiego. — KIELCE. Sienkiewicza 43. — ŁAŻY. Władysław Jaworski, — 
ZAWIERCIE, 3-go Maja 29. 


Dudziały „Kuriera Zaczadniega : 


STRZEMiESZYCE, księg. W. Baginskiej. 
— MYSZKÓW, kiosk St. Jaworskiego. 


WYDAWCA a REDAKTOR NACZ. STEFAN ARNOLD. — DRUK .KUKIGRA ZACHODALKIO* W SOSNOWCU. PIŁSUDSKIEGO 4 — REDAKTOR OWP. HENRYK STRYJEW 


SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA. 


OLKUSZ, Rynek, kiosk p. Kordnaszewskiezo, — 
ZĄBKOWICE, kiosk p. Krupy. — ŻARKI, F. Nunberz. 


